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Plon polskiego ustawodawstwa,
I .

WnuAieiw. śmia letni a rnootKm, kro 
kami idzie naprzód potokle usta woda w 
stwo. Odziedziczywszy w  spaaiKu po 
rząoaoh zaborczych całe innóstiwio ko­
lidujących ze sobą i nie odpowiadają­
cych potrzebom dzisiejszej chwil: 
przeróżnych tworów lislawudaw -
ozych, —  zdobyło się ono w  kitach 
ostatnich na wielki wysiłek, zmierza­
jący do unifikacji prawa,, obowiąz-iiiią- 
<-egó w srmicaich Rzeazypospoltf j. do 
stworzenia jedno^tych naszym stosun 
li om odpowiadających przepisów. 1 
tak po dizrifeń dzisiejszy ułegło zasadni 
czfcj ufEcibudowie szkolnictwo. dokonu 
ie s!ę przebudowa samorządu tsepytoF 
fiaJnego w  tuku są prace nad przebu­
dowa sifruktory oa ganiizacyjneii ubez- 
t 'lpczeó społecznych Mamy wzorowe 
Prawo karne materialne i prawo kar­
li* procesowe: od kilku miesięcy obo- 
iwiąar już polskie prawo procesowe 
cywilne i egzekucyjne.

Obok tych zasadniczych przeinflao 
ikw zadkuie sie sizeregiein bairdoo iistoi 
trych zarządzeń rynek waflunowy i ki e 
ó?rtowy. czyni się próby doskonalenia 
uiSawodawisłwa socjalnego, porządku­
je się i usprawnia aparort administra­
cyjny, czyni sfe szftreg > 1- 1911*  «  i* 
cti.ak nieraz Bardizy cfiaraicrerysryca 
nych posunięć.

Ws-ystiko to razem wą. ,1 sie w  !o- 
•riiuzmą catwść, na każdym * ofcm uf 1- 
wira sćię z żelazna konsekwencją rea­
lizowanie dążeń do unowocześnieni0 
pańsifwa. dostosowania ie®c struktury 
do wjmogań i warunków współcze­
snego żyda, do wy.dźwignii«*caa xo z 
-irudności. z iekiemi wa1ozv.

I oto w dniach ostatnich 
siv znowu świadkami ogłoszenia kiicu 
wielkich dizieł usta woda wozy d i zna- 
areirnk. zas idimiczćgo, d?'e?- będ^-ch 
wynili iem nń/ê az dlugofewiłch stuidUów, 
badań, rozważań, wynikiem gfęboWte- 
go ttrsenryiJei ia, d^ieł, ktflre bczwąt- 
prenia przynosia ctóube połskie. mydlt 
|.nawniicize: noiskiettiu lułtawodaiwcze- 
*niu wysiłkowi.

Nie może bvó naszym zamnanem na 
łamach codiz^ennogo pisma poddu' 
szczegółowej anafe/\e tne^ci ostątnich 
It iku zeszytów Dziennika Ustaw Rze­
czy posipoiited PoHkiei. Poszczególne 
łokreiiy Pana Prezydenta Rzec1”  po- 
spoiMed stana się juź w uza^ie najbi ż- 
szym przedmiotom wszechstronni, ch 
rorważań na łamach o.str bcho- 
wych; posyoia s!e na ten teimart arty- 
kvłv. komewtarze i dzielą nnukowe 
Tu chcemy jodynie w krótkim zarysie 
podkre#ić Istoto i znaczenie naiwa- 
Jtnfdszych orioszionych obecni'1 prze­
pisów priwnych.

*  *  *

Oroszono „ K o d e k s  z o b o w  i ą- 
t a ń“ . Zobowiązania to jedna 'ylko 
czętść całokształtu prawa cywinefio. 
Prawo cyw^ine nie da w .ałotoi 
skodyBkować w ciąizu lait kl'‘ku a 
choćby kńlicMfe t̂u: Kodeksy prawa cy 
widnego rodziły się i .powstawały w  
"oszez agólnych państwach w cubu.cs 
łych dzteisiecoled. Wszak mieszczą 
one wUsob-e podstawowe normy. we- 
lu g  ktoreo kształtnie sie współżyć* 
miydzy wsjUfstk;imj obywatelami lont 
gó państw" Stad i »  nar okres nięitna 
-tu U  nie móg1 siłą neczy sł" nzyć 
'fomPiotu prawa ctWłoego. Za  iłyll-

ónv się Jedn„k na to. że w ten *wSi’ 
marny skodyfikowaną przynaiimnie: 
najważi e isz< część prawa cywilnego: 
prawu u ŁObowiązaniacŁ

Cóż’ nam tedy oieicaweg^ przynosi 
„Kodeks zobowiązań" ?

Wiięc przediewszysikiem sprawa tor 
my oświadczeń woli tych którzy cucą 
zac*ągr nó iahiekołwiek zobowiązaniie. 
Kod ik* stawia w tym wzgiĄdizic zasa 
Jc, iż wo'e można oświadczyć w  ion- 
mie dówotoej Więc fifeyliflg powsze­
chnie pizyiett mi słowami i znakami, 
lec® i takiieiu zachowaniem sńę. którre 
w  dimiyołi okolicznogdaoh nie budzi 
wątpliwości co do treści ośw" jidczenia. 
Wyinóg zachou ania szczegótaeti for­
my zastrzeżony jesr tylko w wyjątko­
wych wypadkach,

A jakże ma być wykonane zacnaign-e 
re zobowiązanie? „Zgodnie z jego tre­
ścią, w sposób odipowiaidającji wyma­
ganiom ctobnrj wiary i zwtyozajoir 
uczciwegic- obroru“ . Kodeks zeszedł w 
tym wypadku z dawmego piiiedeSiatu 
- 'i.......» ■ ■ . 1 1 1 - ■ ■■ ‘ ■

■rygoryzmu j zstąpił na płatfo,nmt ety­
ki. słusznoś.'i i lczciwośicć. Te momen 
ty przeja-wioda się i w innych nlie;- 
scac î .egu prawa 

Dk ioforwiatn ii*.^prawinka,: godzi się 
przetoczyć materłe. iinormownę „Ko 
ieksem zobowiązań". Należą tu tedy 
prócz przepisów części ogótlued, naste 
Miijące akttiy szczegółowe:- s^ e d u ż  a 
w związku z n.ą obowdąz.ki sprzedał** 
cy, iękotimik ze wady. obowtrzki kupu 
aaA."TO, spmz-idaż na próor. pryw/o od­
kupu i prawe pierwokupu. Dalleu zamia 
na, darowizna, najem łą< znie z obo­
wiązkami wynajmującego i najwney. 
Dzierżawa użyczenie i pożyczka, f i ­
rnowa o prace, umowa o dzieło. Hece 
nie poś^dmctwo, przechowairie spół­
ka. renta i dożywocie, gTa i zakład, 
ugod a, poręczenie. Już to pobieżne wy 
liozenae unaocznia jasno, jak wiele t 
jak dotrósły-h dla życia cedziiennełte 
małerjii dicznało nowoczesnego, zrozu 
imiałeao. nerwszorzednego skodyfiko- 
wania.

Benito Mussoliniemu.
Rzym. 7 listopada. Agencja Stefabi 

donosi, ze Mussolini przyjął Goerinfra. 
który wręczył premierowi wŁosikiemy 
Pismo kanclerza Hatkrć, z a w i e r a ł j  
słowa uznania i podziękowania za JOgo 
działalność na rzecz sprawiedliwego 
uregulowania stosunków miedizynaiooo 1

-Wydi. W  Uście, tym Kttler omaiwia ró­
wnież stanowisko, zajęte przez rząd 
niemiecki w  kwsstjj rozbrojenia. Min. 
Gcrtsring w czacie dLuizsze- rwamowy, 
trzymanej w  serdecznym tnoie, wyja­

śnił i uzupetoił y y w o ty  H'tlera,

Import materiałów woiennyth
do R ze s zy  Niemieckiej.

P w y i, 7 l^topada. (PA T ) „Petit Pa- 
risicn‘' donosi z Lusemburga, że osta­
tnio daje się zauważyć niesłychane po 
więk&zefre Sie zapotrzebowania ze 
strony Niemiec r,a celulozę.

Agenci, skupujący trn artykuł, tłu­
maczą popyt na celulozę rzekomeni 

rzmoże»iieni ruchu wydawniczego w 
Niemczech. Tymczasem miarodajne

źiódna wy.dśniają, iż zapotrzebowanie 
I oelnloizy rzekom^ dla fabrykacji papie 
; ru ma całkiem inne przyczyny. Isto- 

tnym powodem jest fabrykacja mate- 
rtalów wybuchowych, do której ni<- 

, zbędna jest pitroglicerjtia. fćównocze- 
I śnde wzmógł sie import żelaza, międzi 

i ni'klui których Niemej' potrŁeb*jija do 
I tabrykacji materialnego wojennego.

Balbo w Libji — Grandi w Indiach.
Mussolini pozbywa sie niemiłych sob> > ministrów.

Londyn. 7 listopada. (PA T ) Cała pra 
sa angielska podkreśla takt ustąpienia 
generała Balbo ze stanowiska ministra 
lotnictwa (donosiliśmy o tern we wczo 
rajszym numerze), i wyraża pogląd, że 
Mussolini wysyła go na 5 lat do Lib” . 
pragnąc pozbyć się poważnego konku­
renta.

Dziennjki dodają, że postępowanie 
Muss^liniego wobec ministra Graodie- 
fcc. który peJn] junheje ambasadora 
Włoch w  Londynie, jest również ideo 
tyczne, uranda. nie bez namowy 
strony Mussolmiego wyjechał obecnie 
do Ińdy i na 3 miesiąde. naekomo w po­

dróż k.a’Ozrawczą. Grandi nu Powró­
cić do Londynu przy końcu Dtego 
1934 r.

Grandi podobnie jak get. Dalbo jest 
przeciwnikiem ścisłego sojuszu wlos- 
k'ego z Niemcami i opowiada się z 1 
Przymierzem z  Francją pray współdzia 
laniu Brytanii W  okresie, gdy Ooer*ug 
byv a częstym gościem u Rzymie, a 
Włochy zamierzała wystąpić w roli 
rzecznika nowyot uropozycy r.azto-p- 
jeniowych i pokojowych. Mussolini usu 
wa Grardiezo z Londyny i gen. Balbo 
z Rzj mu, zatrzymując i koncentrując 
ięh resorty w swiem 1 eku. -

Zarnacryć jaszcze wypadałoby, że 
mmc ogłoszenia Kodeksu zobowiązał: 
pofcjiSitata nada yr m&ey. iałekolwićk 
nieraż niezgodne z :e?o przepisami, u- 
sitawy o sprzedaży na raty. o  ćot>ro 
wolnej Bcytacji. o ochronie lokatorów, 
o 'wywłaszczenie, o przerochowaniu 
zobowuątań, o upadłości ach, o  hchwde.
0 pośicdjuctwie pracy o  < •Chrapie pra­
cy, o  załatwianiu zatargów zbioro­
wych między pewnemi ka iego-jairr' 
pracodawców i pracowników, o  uizę- 
daóh rozjemczych do spraw majątko­
wymi. o prawie Łómczem, o ubezpie- 
czeriaah.. e prawie- autorskitm.

łtoizostatją też w m->cy ustawy, octy- 
ożące ustnaji* rolnego w sżczogainośc: 
ustawy 0 »caJlain«u iiruntów o zmosto- 
itiu sturebiioSoi. o  ochronie diobnyct 
dzierlay ców rolny ch, o wykonaniu 
refornty toinej i wiele innych, maja 
cjicłi charakter pi zejściowy a koniec z- 
njfch łć wzylędu na obecne wyjątko­
we stosunki.

7.r względu na te, iż prawui-
czj tTwsi tiiokładPic żazikjomić z 
lernt niowemi przepisami a i.adtc i ty ­
cie tnusi poniekąd dostosować się do 
ięłi Ttytftogjów, — Kcdeks zobowiązań 
wchoaz. w  życie dopienc z  da ;em
1 Itpca 1934 roku. • •

K o d e k s  h a n d l o w y .  Prew<> han 
dłowt jiest dziedziną, gdz« potrzeba 
wpix>w'aJ,żonda • jednolitych przopisów 
na cał!’iń obrzarze Państwa była w y­
jątkowo iMłną. Różnolltość ustaw u- 
truuaiŁała oorót kandlow.>. Dła*ewo już 
naszą ootychczasową działalność ko­
dyfikacyjni. znalazła może najwybmiej 
szy wyraz w zakresie prawą hsmdlo- 
w«pc. W  iioku 1924 wydana została je 
dnońća ustawa wekstowa i czekowa. 
Następnie unoirt<K>v ane zostały pirzępi 
sj- o  domach składowych, o giełdach, 
o zwalczaniu nieuczciwej konkurencji, 
o bankach, o ubezpieczereirch. o ija-en 
tach n zorach i znakach towfcnoiwi ch 
wnosrae o sjniłkcch akcyjnych

Dalseym etapem jest Kodeks hai»- 
dfowj Prace nad nim rozpoczęty s>? 
w nok* 1928, W  czerwcu 1533 r. ogło­
szony zoctol a-ukem projekt podkom1 
sj: Komiisfi Kodyfikacyjnei. Niedawno 
pnojek: przyjęty rostal przeć Paue M: 
nistrów ą obecnie ukazał się v r formie 
rozporządzeń a Pana PrezT‘den*a Rze- 
czypospoliitej. W  ten sposób znootony 
zostai wielki krok naprzód w ozfocrzi- 
n*e ujedtio®tainienla ns całym obsza­
rze Pojskf ustawodawstwa. Waga te­
go faktu jest tern wiek szu. żc jednD- 
cześire ogłoszony został Kodeks zobo 
\nazań.

Powstar* nowego kodeksu hancflr- 

(Dalsty ciąg tia stronie 2-ej.)
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wego. „ed ^ itąga : plą «ująg<] .^bsziaru 
Rzecj>j»potfjjałii#j ieat ziwMwJiiem o 
raik dorosłam /naszemu A * świata ąt 
srod-arczego, ie wkwio w yw róć  jak 
najszwwge

Koaełęs handlowy wohoełri w życie 
z dmi‘em 1 J934 Okres ten W 
myśl pt&ned i#te WOtt& ,vr> przezmaOptł, 
ny jesr «»■ »r?¥«OBQWaw,' Ubywało 
óo w4foż*n*a 9-fe W tw\yy !>,-a
w.a handlowego

Kilka uwag 'ćjtąifakteHt anięii-tacyi- 
nego.

Nowy KódćKS handlowy Aloda 'sX' 
z dv. óch koing i*Mttł9\Wfey«h: aRh- 
piec“ i „C*3  nitoici ha-ndłowtó4. Ku­
pcem jest teti, fetw w e  własnemu ?mre-* 
raiiu prmwattań prw teięb Tratwo z*rob 
kowc. Poifęcje kupca zostało w ten 
sposób z^ącanię. rozazejzpnę ,.ą feirsa- 
mcm ro»zer»M vy ięstai 'tóK T  
5 ięg. stosowani* pttówi haw 
Sposób ttje&ia nowego 'Kodeks 
c:<aga pod pojęcie kupca szereg osób, 
które dotychczas obowiązujące kode­
ksy jako hamdtoiącycłi rpfi iraijatowąlr. 
To daje mcdnoćjć włąęzeoią do prawa 
haadHoWł^a wiisFu dziedzin mrawno- 
gospodmrcsych jajk komis spedycja, u- 
bezptecąeniie, przedf ebiorstwa wildo- 
wiskowo etc., które tylko w  pewną] 
mieu-ze. nmien U'b więce- luźno awiaza 
rie są z bwidte-m. Sposób h =u -posiada 
te metedełaai woa zaletę, ze un!<ka ka- 
/Tiiistyikj w  wylięwnru. które węytMio. 
ścj mają być uważane za czynności 
!,a.KUowt.

Kodeks, nję daje dejjmcji prze-dsię- 
Ijionstw* urobkow ego . po&aitąwi«t:ąC' 
to nauce ekenomu. Ponieważ irónak 
powc* jjrwodsiebiorsitwa zarobkowe­
go jeai saerokie, Kodeks wyłącza z 
liod pojęcia „kupca" rolników i iwaed- 
rt«\vic:<łi wojny** *»:qć .zawodowych,, 
zezwala'rato ied.jocześnic osobom oru- 
wadeątym gospodarstwo ro*no Ułł> le­
śne na uznanie Łebie m kopców pod 
waruotofew spelnteink pewnych wymo
K u W.

Kotbks siw*.rza dwie kacetwrje k-iiP 
ców: kupców rejestrowych i kupców 
niereiestrowych. Kupcy prowadzący 
!' •'zedsięKarstwo zarobkowe we wię­
kszym zakresie obowiązam sa wpisać 
.się do rejestru handlowego. po®r‘strad\ 
kupcy, to znaczy kuncy-drobni, nie ma 
ja tego obótwąźkn. Tylko kupiec reie-
•dt-owy wanien prowadzić prawidłowa 
kskwwość. od któregotn obowiązku 
kupiec nierejstrOWy jest zwolniony. 
Natcaniasr- kppiec nie>re?8i>tomry me tną 
prawa udaielaota prokury.

W  tafto y*ciw ,zei ks> dtee miceteaą 
się w egróintdCf p in*jr«y o  rojestrae 
Ii.-muMow i m, o firmte, o  zbyciu przed' 
S-iębmrtlWa. rachunkowości kupiecki ej, 
pełnomocnikbdi Handlowych, srechtl- 
m  pomanowierna o knpee iednoowi 
bopeym o o «*a c ii pra wnych, nie b*- 
d acycu spółką handlową, dais. pnze 
pisy o  spotce jawnej i spółce koma®- 
dytowei.

Kw«ca droga poświecona iest czyn-
muSciiom haiiditrwyrn. Zvwi&ni dz _ł.
pnwpJsdw ogólnych, szereg posluuo- 
wień doryraących prawa rzeczowego 
i -zobowiąi/ań, a w  zakresie tyćh ostał 
iiictł pnze^i.-y rpecjalne o  rachunku bit" 
żąicytn. O sprzedaży handlowe*}, umci - 
wfe a®enc3Tt»e- ktmriste. ^pedyieji, prz«- 
wozie ! spółce cichej.

Kodeks haudlowy za^pafUrzony zo ­
stał w  orzepisy przechodnie* W  leon- 
s-ekwencn wpikńa w  życie ntówesó Ko 
(J&ksti utracą mo-c orzepisy dotyczące u 
pnizicdpuotdw w kodeks^ unomrwa- 
uydi. Przeriianą więc obowiązywać 
doryah-cza-owę drit-Wcowe kodeksy 
lian-diowe poza niektóirc;mi przepisami 
inzechodnienii. Przetrsy rjr^tthcdnih 
^tdją na zasadniczem sranow^sku po- 
««t.nomM|^ praw lrabytyćh na mocy 
dotychczas; obowiązujących ustaw'. W  
Mzcze-gólności posranąwiaia one, że do 
czynności, któro dokon^me pyły. przed 
wojścieito w życit Ko<f«?fcgt! handlowe­
go a które były czynnościami hamlki 
wemi wedfug orawrą dotychczasowe 
■ro. stosuje się prawo Jóhrcłipzasowc.

Nr. Z dma 9 -listopada 1933.

„ 8l  istn eiacei LHfi Narodów do łew?ei Uo '
. ISWlin, 7 i is to p S g  : (P A T j  ;'W c ło r » j  
<t*:!*?0|orep, mtłiister sj?raw zągrank-z- 

WycJi Kzcazy . vou NairaUi w yg łu p  w 
:kltjbłe. o »m i« f « i r i j  o o c m  o ttownku
Kzcszy niemieckiej do 'L lgf Na-i&dów.

Móvvca podkreśli! na wsłepie. że 
ostatnia d<i9ym rządu Rzeszy cwpcąa 
zasadniczy zwr-oł w przyszłem ustesnn 
kowani^ się Niemiec na terenie mię- 
dzyń roaow;on. Liga Narcjów  prZei 
w’ą ir y ż y s . l>'którego źródłem jednak 

. nie jestŁ wystąpienie Niemiec, lec/ 
przeciw,„e rozwój StoSimkOw w Lidze 
który tek kryZyr, wywołał, zmu.-fk 
Niemcy tfo wystąpienia. Jeżeli Niemcy 
awcydowały My wstąicić do Ligi uczy 
i l l y  tp yt, tismdzlei, ż.e » z ć z :  s>tfoją 
-"S^ófpiacę s ęo w o d u ją L żw o t a^JJac- 
sze. Nadzieje te okazały się złudne.

Dal ej mówca poruszył kwostję ochro 
ny mniejszości narodowe i. Zdaniem je­

go Lidz? udato się agwarantowat 
elementarny^ pi.*w do wtu^ego ję* 
*yka i k f l i r y .  polityce tnooMstw 
rztd Rz is«y prze* swoje wystąmemu 
z Ligi oraz kanfertncji rozbrojfenioww 
ni eprzeciwstawia jedynie krytyki ne­
gatywnej. Przez swoją den'*** nzą,a 
Rzeszy pragnie dać tylko impuls do 
nowej polityki pokojowej. Ma or na­
dzieję że przysłuży się w  tda sposób 
i.ietylko samej Lidze, ale vrawdzlwv} 
idei zrzeszenia narodów j noeho^ od 
istniejącej 'Lig? do lopszej. Doświadczę 
sia uczą, że trzeba lastósować inni 
metody. Dopiero gdy czołowe mocar­
stwa słana* obok sipbie a ko równe, be 
dzie można E o wM u wznowieniu śffl â 
towej organizacji narodów Taki jest 
sens manifestu, z !  któ-rym naród: nie­
miecki w nadchodzącą niedzielę odda 

• swe- głosy.

4pwłujkam%tefl*
*  CW ÓW  U L .R t lT O W S K lE G O  ■ ł- &

Długi wojenne i sprawa Pantera.
Chamberlain i Simon udzielają odpowiedzi Izbie Gmin.
Londyn, 7 ltótopada. (PAT) Na dzl- 

siuieawm posiedzeniu laby Gmi-n NevUle 
Chumberkłn oznajmił, ze rząd brytyj­
ski .^tofuwowbł Stanom Zjodn. smuię 
7.5 milionów dolarów na poczet spłaty 
Jiałeżności, prwypadejących 15 grudniu 
b. r. Roosoyełt prypOźycię tę przyjął, 
wśwr dczając. że nie uvrwi», aby rząó 
try ty jjj i  uchylał się Qd spłaty. Cbum- 
berlam zazjiaczył. ie  niestety, nie by­
ło możliwi osrąffrócit poróżnienia 
co do ostatecznego uregulowania sp?»- 
'v y . , Rząd. btytyjski jdaie sobie spra­
wę ł  trudności, istniejących w ^ j  chwl 
>i w  związiŁu z niepewna sytuacją f -  
naps rwą j gospodarcza. Rząd . naciski 
gpfijw -jedr podjąć w  każdej cbw-',h ro­
kowania w  tej sprawie, gdy zostanie 
uznaine, że rokowania te tn^gą -dopro­
wadzić do korzystny^ wyników.

W  dalszym ciągu posiedzenia, odpo­
wiadając ca zapytanie w sprawie are­
sztowań i a w Monachium, dziennikarza 
angielskiego Pantera, mm. Siuióit 
oświadczył, że poczynił energiczne 
przedstawienie w tej sprawie u rządu 
niemieckiego. Min. Simon domagał się 
podania mu dc wiadomość1 oskarżenia 
.postawionego Panterow,. Niemiecki m' 
nister spraw zagr. poiniformował ambu
saaora pryfyjskiego; w Baritnie, że w 
stosunku do Pantera nie zostaw wyda­
ny nąkaz wysiedlenia. Pant&rowi prze 
t& -pi jysrugufr p*»wt pow rołu ao NI* 
mieć. PamteT - -  zaznaczył Simon — 
nie pozóstait rod żacn-em ofkarze..iem 

' t nie żpsbił by«aimniej ukarapy. Osta­
tnie wyjaśnienie ministra Izba Przyjęła 

•i śmiechem

Z  nad Wołgi na Ślosk pod wagonem.
NICZWYKŁA PODRÓŻ CHŁOPAKA W  POSZUKIWANIU BABKI.

(Telefonem od nas/ego kcrespondeota.l

j 'Warszawa, 7 listopada. (Szj. Niezwy 
kle doi**ody Awytr^ym^łości * fo ż ii bńlo 
,dy chłopaki: który na łłn| ■ koiejowoj 
podi Siemianowicami na Górnym Ślą­
sku wydobyty został: t  poti iedhego 
z wagonów. Nie pośladat ón biletu. Ze 
znał, że przybył dc Polski w poszuki­
waniu swej babki. Nipzy ykły pa-óró- 
żny przybył w tym celu i rud Wołgi 
na Górny sdąsk. Podróż trwała cały

rok. Dziwnym zbiegiem okoliczności 
udak mu -sie przebyć sscześl. wio ty­
jące yiomwaów na rew ach  wago­
nów.

Głodnego i-, licho odzianego podróżni 
ka nakarmiono, ubrano f odesłano do 
Katewic, skąd :’ozpocz-«» poszukiwa­
nia jiego babki. Podonno znaleziono ia
v. okolicy Kowla. Miody twdróż-uk 
Jan Stra-szj niak. ma być tam wysłany.

Szajka szpiegów przed sadem.
Proces Stelli Filarowej i tow. w Warszawie.

(Telefonem od osm ec korespondenta)

Warszawa, 7 listopada. (5z) Dalszym 
akt'itl ponurej sprawy luzstrzelanycl1 
szPMgAw Burakowskiego i Błędowskie 
go. jest tocząca sie di«ś w  Sądzie 
ak-ręgo\* ym sprawa Stelli Fila.owej i 
tow., oskarżonych o szp!egostwo.

Na ławie oskarżonych,, oprócz Stell: 
Filarowej, siedzą Estera Badowska, 
lat o5 i Benjamin Ładowski, rodzice 

: ferdynada Badowskiego, Izrael Ben- 
kowckl lat 57. agent ubezpieczeniowy 
c reprerentacyjnym wyglądztt-, z w+el 
ką siwą czupryną, Wadzimiwz Kui- 
nkki, b, sekretarz Sądu w Łodzi, i eg; 
przyjaciółka Marjasz? Płotr.kóym?, 
notićzycblka, Fr. Czemąflski I A. Ll- 

I żyńsfci, kryminaliśęl, mający za śoba. 
‘ po kukaoascle lat wlezienia otac Fr.

Majewski Niektórzy oskarżeni udpo- 
wiadPją z wohrej stopy.

Stellą Filarowa nrgoslefijdałą ą mie­
siące w  więzieniu i została zv'olmona 
za kaucją hipoteczną w wysokości ®l. 
100.000, złożoną przez ojczyma, p. So­
bola Filarowa ma lat 23 i jest rozwód­
ką. Zwraca powszechna uwagę swą 
ui odą. Miiała ona opAtję zamożnej, 
otrzymywała, mresięnzn! esOO zł. renty. 
Pozatem za ttailicja występują w tym 
procesie Izrael Borkowski, Mariasza 
Płótnłkówna i Benjamin Badowski. Iitni 
oskarżeni odpowiadaj z wiaztenia

Ciekawą osobistością jent p, Małev 
ski. bras: Teodozji MaJewsli tej. tancer­
ką z  „ A ę l r j t  któr'a w  pierwsizym pro­
cesie sżipd^x>wiskini skazabo r «  bez-

PŁASZCZE STUDENCKIE
mund ry przysp. wojsk, i itarcerskia 
bajecznia taij.o jrdynia w WytwórnJ

„ C E N T R U H -
we Lwowlr ul. Skariikuwske 4 

Tal. 72 -to
(N&i*raec>w ki.ia Atlantic) 2738

te'-muiowe więziiepie Przebywa oe* 
ouGCiur) w wiasńi»: u aici«>dzkw>ai. skąd 
przewieziono j* pod eskorta, Bedrtc 
ot a baaaes przez Sąd w obarak «c.-e 
świadka.

Fotr d c  w charakterze swiodków
sprowadzano 2 skazanych za szpiego­
stwo więźniów. Al. Tepłirk.ego, odsia 
{'taiąoegy karę wię^er** 15 la l ! S:. 
MBcułę, stężanego rówjjfci na kąj 
15. Jaku duwód « u » w y  żniwnie sic 
ua saii jadowej ma9zynr. do ptsam'?.i 
systemu Dnderwood. oraz duża koper­
ta, zawiea ająca szereg pisemmych d-c, 
wodów rzeczowych i starannie opie­
czętowana waliizecrka. zav'łerająva 
pomei'. Akty §ledr*wa. feząc* na sto­
le ię;diz!owsklm, obejmują 7 grubych 
tomów Na rozprawę powołano 6* 
-świadków oraz 2 ekspertów w jsko- 
wych.

Rozprawa wyznaczona na gedzinę 9 
rozpoczęta sit z pev’ine*n opóźnieniem 
N » saii znajdują się niemal tylko śy iad 
kowie. Pc rozpoczęciu przewodu sądo 
wego przy drzwiach otwartych, oskar 
ż&ni przedstawili swoje personalia.

Oskarżenie popiera prokurator Saou 
Apelacyjnero Głuszkowski. w obronie 
występuj kilkunastu najwybitniejszych 
warszawskich adwokatów. W  skład 
kompletu sędziowskiego wchodzi pre­
zes Duoa przewodniczący i sedMowie 
Skarżyński 1 Kramer.

P o  ustaleniu per<onaljów, prokurp<- 
tor złożył'wniosek o narządzenie taj­
ności rozprawy', ze względu na interes 
Paóstwa. Sąd zdecydował prowadzić 
rozprawę przy drzwiach zamkniętych.

U B R A N I E  ...............
wykonane pierwszorzędnie

Z SALI SADOM'EJ.

Epilog trapionego wypadku.
W  dniu łó maja br. przejechana zo­

stała przez auto na ul. Akademickiej 
ś. p. Marla Biratrowa, żon; profesora 
Politechniki, która udwieriona doszpi 
tala- w kiłka doi wyzionęła ducha. 
W  dniu wczorajszym szofer taksówki, 
Jan Hajduczek, stawał w  Sądzie kar­
nym, oskarżony o nieostrożną jazdę. 
Rozprawę prowadził s. o. Witoszyó- 
ski. oskarżał prokurator Krajewski, bro 
nil dr. M^einsaft. Po przcsłucnaiuu 
świadków, Hajducziui uwolniono od 
winy i kary, stwierdzunem bowiem zo 
stało, że śp. Brati-ową padła ofła-rą wła 
snej niecstrożność

■

I
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Rewja wojsk na placu Czerwonym
w  16-tą rocznicę powstania z .  S. Ś. R.

Moskwa, 7 Usrjcnp«<la. (PAT) Dziś z 
okaże! 16-tej rocznicy is-tnieniU Zw«q- 
z ku Sowieckiego odbyły sie na p'acj 
Czerwonym w Moskwie doroczna pa- 
rułidia wojskowa. Defiladę poprzedziło 
przemówienie przewodniczącego ■ Ci K 
\A. Kaliinina. na temat osiągniętych w 
. ugu ostatniego -/oku sukcesów połtty 
iii sowieckiej.

lJo tern przemtowtomu orzed mauzo­
leum Leniina, gdzie agi omądiziui się 
przedistawioieiie władz ze Slailinen* Ka 
linineni i Miolatowem na czole, ptzede 
filowały oddzftaly wszystkich rodza­
jów uroni m im.- zgór* 5ttu azm-łgów. 
oraz wiiaiiica ilość zmotoryzowane-' air- 
tyilerj1. Defiiiade przyjmował Tucha- 
cztwsłći w  zas ępstwi-e bawiącego w  
Turcji Woroszyłowa. Wśród aaraones 
wojskowych nrzygUdniących s,je re­
wii, znajdowali sie bawiący w Mo­
skwie lotnicy polscy z pik. Rayskim 
u a czele.

Pu rewy podeszli do oficerów pol­
skich wicekomisarz spraw wojsko- 
wycu Tuchoiczewsk: w towarzystwie
szefa sztabu Jegorowa. szefa awjacji 
Anlksirosa szefa marynarki Orłowa '* 
przedstawiciela ..09soawiiachitna“  Ei- 
demamna. którzy powiali nolsikiidi lot­
ników,

Tuhaczewski wfta
poiskicn lotników.

Dziś w  godzinach popołudniowych 
lotnicy polscy zw iedzali piękną. udeko 
rowaną stolicę Związku Sowieckiego, 
wieczorem zaś obecni byli na dorocz- 
uem przyjęciu, wyoanem przez prozy-

Sprawy gospodarcze.
Cena złota w N. Jorku wynosiła dziś 

32‘84 doi..
Anglja w ycofu je się 2 rozejmu cielne­

go. B rytyisk i minister handlu Runci- 
isa® ośw iadczył, żc rząd bryityiskj ‘za­
wiadomi! zam teresow ane państw a, iż 
z dniem 7 b. m. w ycofu je się 2 rozejmu 
celnego. -

N. R . A. u u ^w d la  kodeks, .opracowa 
ny pr/,0z banki. 2  W aszyngtonu Ag. 
F A T  donosi: National Reoonstnction 
Admiiiistratlon rdrzuciło  projekt ko­
deksu opracow anego przez bamflci i in­
stytucje inw estycyjne, ponieważ " i®  
nie uwzględnia on w  dostatecznej mie 
rze spraw iedliw ości z punktu widzenia 
interesu poil>liczi.cgo.

Z^any lotnik uległ
wypadkowi samochodowemu
(Telefonem od naszego korespondenta.) '

Warszawa. 7 listopada. (Sar) Zu,any 
ze swoich wspan a łych popisów torni
czych, jeden z najlepszych polski.* 
lotników atopoibai jicz.nych poi Orłów 
siu, uległ w ypadkow i ' SB-macihodawe-
mu. Jt-chał on motocyklem i aa sk m - 
żowaniu ulic wpadł na taks iwk^. 
Wskutek zierzeu-a por Ol łowski 
spadł z  motocykla na chodniK i sra- 
aii przytomność. Ułegł om sianemu po- 
Mcczf aiu i paranićniiiu ewetf smro-.iy 
twarzy. Frae wieziono go do pobliskie 
go ambulatorium' P^orcrwiS Lekarakit 
go gdzie apŁbrzano co. Stamtąd ot. 
Orłowski przew' ezionv zastał do stip’- 
■tal a wojskuw.ego. Lekarze - wojiskaw 
skomsiatowalt; • że lotnik niema uszko.., 
dzraych i-anządów wewnętrznych ,w.o 
bec bego pnzewfeziono go do mucszka- 
niai Snan jego zdnow;a fest. zupełnie

Temperatura we Lwowie w  dnln 7 
topada w yno^a: o gcdwiie 7 rauo 
śnienie bat onictry ćzne t2S*96 f&mpe- 
tura 4-5‘0, o  godzin ^  1  yr Kiludi ie 
śnienie barometrycztne 724*58 tumpe- 
lLira o godzinie 9 wieczór ci-
ienie barometrycz®e 738‘lfi rem/Mo- 
ra + 4 ‘6.

denta Kalinina z okazji rocznicy Zwią­
zku Sowieckiego.

„Krasnaja Zwiezda11 zamieszcza dziś 
fotografię i życiorys płk. Rayskiego, 

Pisny, wskazuje na sukcesy ayjacji 
podkreślając jego wielkie zasługi w

dziele organizacji polskiego lotnictwa, 
polskiej, mianowicie loty Karpińskiego. 
Skarżyńskiego, Bajana, Dudzieńskiego, 
Hynka i Burzyńskiego, oraz wyrazu 
uznanie ..dla samolotów polskiej kon­
strukcji.

Zwrot w polityce zagrań
Prasa ZSSft. podkreśla doniosłość zbliżenia z  Poiskąi Francja.

Moskwa, 7 listopada. (PAT) W  sjie- 
yjauuyJ-i. niUłusirach, poświęTOtiy. h jpo- 
oaniicy rewolucji, cała praoa sowiecka 
poświecą Jiziś attykiiły po!ityce zagra 
uitaujej Sowietów, zgodn e podika^ą- 
jąc dofciosloś^ Łmlżfeiai miedzy Z; S . 
Ś. R., Polsika i Ftancią alla dizieła póko 
iitj otaiz \trskazujac na nicbezjuie czeń- 
•sbwo n eaiioolce i iupońskfe.

„Izwiastja4* piszą m. In.: Zwroś w 
pofliityce framcusikieii 7 i^oisikiej jest bar- 
clfco ważny, lecz ważniejsze jeszcze 
są zmiany w opinii szerokich mas tych 
kmajów które zrozumiały, że opowie­
ści1 o  naszych Tend*ncj.,ch rnioeriiali- 
styczmych i o dążeniu <ło narzucenia 
komunizmu sslłą zbrojną, są wymy­
słem imperiał'snów.

Pisząc o stosunkach z Niemcami. 
{Dziennik zazinaraa. że Związek Sowiec 
k ceni 9obi.c stosunki z narodem nie- 
tntooKim który nie przeslaie by i  wi-el 
k'lm nawet w kaidam^ch, ale nie ma 
Ziumń&ru Werować faszystowsldch wy 
bryków i w wypadku ivzeczyw 'stnk- 
nia prób póhtyki przeora sowieckiej 
znajdzie odpowiednia dość środków za 
raidiczydi.

Co do Japonii, Sowiety oskairżiaja ją 
o  agi ea/wne ząmiai y wobw1 7SSR , 
z,azniaczaijąc. że Związek Sowieck*

KOPERNIKA 15 a
FILJA PERFUMERJI S F F D E R A, 

Sykstuska 7.

eliwyoi za broń ieidynie w  wypaoni. 
gdy wojną zostanie mu narzucona

Mołotow ataku e
ĵ ponskib Koła wojsaowe.

Moskwa, 7 listopada. (PAT). Z oka- 
»ja I64eci? przewrotu październikowe­
go, odbyła się w Teatrze Wielkim w 
Muśkwie uroczysta akademia w obec­
ności przedstawicieli najwy zszych 
władz partyjnych i państwowych Z. S. 
R. R ze StalUironr i Mołotowem na 
czele.

Premier Mołotow wygłosił wielką 
mowę, w której między innymi ostro 
zaatakował japońskie koła wojskowe, 
■LeuKrywające —  jego zdaniem — ten- 
dencyj agresywnych wooec wybrzezy 
sowieckich. Mołotow oskarżał wspo 
mniane koła, że dążą dio wywołania 
wojny bez jej wypowiedzenia.

Sytuację polityczną od strony zacho 
dniej Mołotow określił jako znacznie 
polepszoną. W  dziedzinie spraw we­
wnętrznych stwierdził opanowanie sy 
tuacii na wsi oraz poprawę sytuccj. 
w przemyśle. (

Częsc mowy poświęcona sytuacji na 
Dalekim Wschodzie, wywołała w mo­
skiewskich kołach politycznych nad­
zwyczaj głębokie wrażenie. Kola te są 
dzą, że mowa ta pozostaje w bezpośre 
dum związku z atminstracją samolo­
tów japuńskidi nad teryturium sowiec 
kiem

Podciai zlej pegsdy..
ASPIftINA.

Prędzej pozbędziesz się 
przeziębienia, kałam i 
grypy, jeili w porę Za­
żyjesz ASPIRI NY- 
A s p i r i n ę  powinienei 
mieć zawsze 
w domu.

A S P I R I N A
i s t n i e j e  t y l k o  j e d n a

Do nabycia we wszystkich aptekach.̂

7/0 notariuszy na obszarze Polski.
( I eletonem od nai,sao ‘ o espoi denta.)

Warszawa, 7 listopada. (Sz.) W  d | ruszy na mbsaa.ze całego Państwa. 
7 b. m. zos-alo ogłoszone, a w dniu Fkść ta wyrrsi 770. Rozporządzenie 
1 stycznia 1934 wcjiodzi w  życie wy- 
dane pa podstawie nowego puawa o
.r̂ r. Tozparząd^ę-nię MKiisfTą
SpravWć'diIiwośoi us;alaiącc '»ość not»-

uśtiaJa mjęczy inoerni na obszaize Są 
du Apolacyinego we Lwowie liczbę 
163 notaifuiazów,

• *

Sukces w yborczy listy 5 3 W R .
(Telefonem od naszego koreigiondraM.)

Warszawa. 7 listopada. 'Sz.) Dnia 
4i b. m. rozpoczęły się jak wiadomo, 
wybory dio Rad gnoui adztóch ne r̂ J®- 
nic województwa lubelskiego (w 3 
(Powiatach), oraz na terenie woiewóc 1 
tw » łódzłriegn w powiiecie łódzkim. Na 
raaic nad'eezty dokładne witaidomo&i

jed^juie z Łodzi. Według tych wiadomo 
id , pisy „yboracn do Rad gro- 
madzłcich, pnaeazia w oF>nzyuj'ia. wię- 
loszości lista N-. 1, BBWR. Udraal w 
wy borach wynosił około prę upira 
wnionyci] dc gfosowaoM

SMćC delegacji polskiej 
do rokowali haodl. z  Francją

telefonem  od naszego korespo.identai

W arszawa, 7 listopada. (Sz) Dnia 8 
bm. wyjeżdża do Paryża . przewodni­
czący delegacji polskiei flo rokowali 
handlowych z Francją, podsekreiarz 
stanu w Ministerstwie Przemysłu i 
Handlu, dr. Doleżal, kióry po otrzyma 
iuu dodatkowych instrukcyj od Rządu 
polskiego, prowadzić będzie dalsze ro­
zmowy z delegac ją francuską, na te­
mat zawarcia traktatu handlowego w 
zw.ązki z wejściem w życie nowej po) 
s<kiej. taryfy celnej.

W skład delegacji polskiej wchodź; 
radcowie Ministerstwa Przemysłu i 
nandlu Łychowski i Konopski radca 
Ministerstwa Rolnictwa Żółtowski 0- 
raz radca Ministerstwa Skarbu Siaude.

„Dar Pom orza" w drodze 
do Parany.

Warszawa, 7 listopada. (PA T ) W e­
dług otrzymanych wiadomości, statek 
szKolny „Dar Pomorza*1 odbywający 
poaifóż do Brazylji zawinął 2 listopad 1 
do portu Mmdelo. na wyspie Sao V<- 
cente. Po trzydniowym postoju s-tateK 
połsk. wyruszył w dalszą drogę. Na­
stępnym portem bedzie Paranagua v 
Paranie, gdzie statek zatrzyma się nu 
kilka tygodni- celem przep-owadzeria 
ćwiczeń z uczniami.

Śnieg na Wileńszczyźnie.
Wilno, 7 listopada (PA T ) Na tererćc 

Wileńszczyzny spa-at dziś pierwszy 
śnieg.

Księdza ^atoficriego 
areszlowano w Łużycach.

Berlin, 7 listopaoa, (PAT) .,Vos»iSCho 
Żtg“ donosi, źc w  Kamieńcu na Gór­
nych Lużycscn aresztowano księdza 
katolickiego Skro-bela. który na puk et 
ule policii został odofawiony do Wro­
cławia. Powodem aresztowania miulo 
być wystąpienie ks. Skrobeia przeciw­
ko narodowym socjalistom.

W kilku wierszach.
Atnba ac j Chłapowski był wczoraj 
przyjęty przez ministra Paul boncou- 
ra, z którym odbył dłuższe konfe-en-- 
cję.

pomnik Stefana Batorego na W ę­
grzech. Z Eudapesztu donoszą: Z ini­
cjatywy pułku im, Stefana Batorego, 
stacjonowanego w  miejscowości Salgo- 
T arian, odsłonięto tu pomnk króla Ste 
fa^a Batorego.

Notre i)ame dc la Palx. W  wiosce 
Pietval która była terenem uajzacięt- 
sżtrch v a k  w  czasie wojny, o  tooano 
inauguracji nowego kościoła który -na 
zasadzie oostanowienia biskupa diece­
zji Amiens ma być nazwany Notre- 
Danic de ia Paix. Kuściół ten ma stać 
sdę w  p-zyszłości miejscem pielgrzy­
mek. W  Pietval stanąć ma też pomni,!': 
ku czci poległych tam zon terzy aogie 
skidi.

Odroczony siart eskadry francuskiej. 
Termin odlotu eskadry samolotów frar 
cuskich która pod dowództwem gen 
Vouiljt;main dokonać miała przelotu 
nad posiadłościami francuskiemi w A- 
fryot ze v żględu na złe warunki 
atmosferyczne został przesunięty dn 
dnia li) bm.

Aresztowanie kurjerów komunistycz 
nych Budapeszteńskie władze bezpie­
czeństwa aresztowały dlwóch kurie­
rów komunistycznych którzy pizemy- 
cali ca W ęgry znaczne iiości walut 
zugnjiiczł&ch, pczeznaczonych na pro 
pagandę wy -wirotową.

Delegata uJemiccka w Paryżu, ł ran 
cusjcl nunister przemysłu : handlu Lau 
, ( nt Eynac wydał p t^ jec ie na cześć 
aelegacS awmicak-ej, przybyłej y* Pa 
ryża oderu przeprowadzenia rokowań 
o tralcsw ha*ndk>wv francł-A:<*-menitx- 
kt
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Kiedy nastąpi otwarcie
uniwersytetu warszawskiego.

(Tiieronfeiu 80 tmbzagb korespondenta.)

Warszawa, 7 listopada. (Sz.) Wobec 
wielkiego zaimeresówatiia, jakie Duoźi 
w  ko fach akademickich sprawa ot war 
cia Uniwersytetu Warszawskiego, 
pitófedstavvicl&l Agenci! ,.lSkra“  żwfddlt 
się do cżjthhikóW miki odajiiS-ch t  ptcś 
ba 0 tidżieleiftle Wyjaśnień. kiedy ftitt- 
SfcS spodziewali Się otwarcia Utriwersy 
tetu. w  Odpowiedzi otrzymał l&fśe nii 
stępUjltciieh tbv*g:

Władzę państwowe zdają sotle do­
kładnie SpraWę 1M stiat, jakie pPiiokl 
więksźośe studentów Umwefsytetiti 
warszawskiego Wskutek Zadtkni^Cla 
uczeln i. Rottlttflo tb zamknięcie UW W Bi* 
sytefu musiało 'iast^pić. ArrftoSfćta, 
która zapanowała od początku bieżące 
go toku a'»adbłniokiego fid UhiwAMf- 
recie warszawsirm s.prz3"ała do tego 
stopnia zabuTZjeiiiofh Wśród młodzieży, 
ze konieczny dla naukj spokój stał się 
pioWemat^ifczny. Ostatnie zajścia na 
Uniwersytecie warszawskim żagrail- 
•y zresztą mietylkw sp< kojowi nauki, 
ale na w et życiu mlodźieży. Tam, gdźiS 
padają strzały, moźfta śpddżiewac &i$ 
wypadków śmierci. W  takich Warun­
kach nie móżłid ptowadać bldcy fld- 
ukowei. wymagająćei SKUpiema i po*- 
wagi. Poniótoaż Władźe Uhłfyei sytoć-
kie nie mogły iZa pobiec smtitrtyńl ełtS» 
cesom, musiała nastąpić {htetwehćja 
kierowniczego czynnika oświatowego.
Interwatej* czynnikom rządawfróh die 
może powtarzać sto często, dlatego też 
Pówinwa być śkbtecźłid.

Normalny tok nauki będzie przywro 
cO'ty dopiero, wtedy, gdy wł idzc osw-ia
toYre rtpoWflią się, Ż0 aim jwert p. i *-
raca dotąd aostafa przełamana. Pew­
ność tę włacUw oświatowa bedft miały 
wówczas- gdy inicjatorzy krwawych 
zajść liśwfettemfti Sonie.-** idu- dórych 
czasowa walka nie meta przynieść zad 
nyoh rezultatów'. Przywódcy obóżu, 
który pcha młodzież dio KrwawyJh 
awantur, postanowili nie dać za Wy­
graną widztgy kurczenie sęi Swych 
wpływów wśród młodzieży, podjęli 
węc walkę z  obowiązującym ustrojom 
zbiorowego życia akademickiego prz&Z 
sabotaż wprowadzonych y  żyćie no- ‘ 
wych norm prawnych.

Unłwc-synwt war >zawski otwdfaty 
swe podw o i 11 a nowo, kiedy zapanuje 
tam atmosfera sii>Tzy>jaJąua naJce j prś 
cy, a nje awanturom 5 bojkem.

Warszawa. 7 Istopadir. (Sz.) Lmcho. 
'iawta w  sprawie zajść na Uuiwcasy- 
tacio warszawskim prowadzone są w  
'faJsBytti tiagu przez włada© sadowo- 
śłodcsc. Projektowane jest przeprowa 

m  te rc je  Urnwer^yfetu Wizii

KOPERNIKA 15 a
P ILM  PERFLMES.il S F E D E K  A 

SytoMikl 7.

Wiadomość z  miasta.
kuchenny irtip r  Wczoraj zaaJafmó- 

wamo pogotowie pOZAihe Wioćcią & Po­
larze w kamtemcy przy ul. Bfcrttsteiha 
X). Tu na II. piętrzfi W ihierdkanibu 3*- 
Łhie Asnefa opaliły się złożone W ku* 
olmi szmaty i papiery. Przybywszy 
szybko na mifcjSoe. straż Pożtroa Oglfiń 
ugasiła.

Bójka nożowców na ulicy. Wczórai 
późnvm wieczorem na rogu hlić Słone­
cznej i Benka Jóselewitż* pówstało 
wiekie zamieszanie. W  śoiskd 31-lettłi 
Bronisław Życzy ński został pukłuty 
nożem. Opatrzono go "a pogotowiu ta 
tunkowem. Życzyńskl nić chce zazna., 
kto poranił go nożem, cftuó Wydaj© Alt 
jakoby zni* pr.w có* naoadj.

PAAilljT AJM.V O CĘLACtt 1 ZADA- 
MACH FOW. SZKOŁY LUBOWŁJ.

lokalne; celem ustalania, czy student 
Korycki użyi ewotomru. jak twierazi, 
w obrona własnej przed uapastująoy- 
ihj go kilku osobami.

P. Marszałek Piłsudski w Wilnie.
Wilnó, ? 'wtopttda. (P A f )  W  puinle- 

djarałek o 'gc dz 18.40 pociągiem noobo- 
Dbwym z Warskawy przybył dp W T 
fi a Marszalek Jozef Piłsudski W Howa- 
bz-ystwie płk, ir Woyozyńfk.-1® , i ad­
iutanta kpt. Miłactowskiego. Na dwor­
cu witali P. Marrzatka wójewods: wi­
leński Ja:z ;łolt, inspektót armji gcii.

Sesja sejmowa odroczona.
Warszawa. 7 Kstopada. (P^T ) W  

ctniM 6 U. tn, w cf b W « prawnego/ Pre­
zesa Raaiy Mirt stfow Paczowśki prżV 
jęty był prze* panów marszałków

Sejmu i Senatu, którym wręczył źa- 
i*  łt'vi( iiie Prtoydenta Rznll-tfci odra- 
Łzdjąćt ż dflibnf (Ś llstopads. ś©jję Sej­
mu i Senatu na dni 30.

UHih-Biertuukl, w ow>ezonki .y Ł jy n h  
wojskowych, i lc. Z dworcj. P. Marsza 
iek odijcćhaż w  towarzystwie woje­
wody wileńskiego dc paiacu repieaen- 
tacyjnego.

Rekbrduwb zniżka dolara.
Lonoyr, 7 hstopfcda 'P AT) Chł .ikte 

rysiycziią cechą poniedziałkowej gieł­
dy pieniętoe; pylą mucna tendencja 
kursu funta szterlinga. Bclir osiągnął 
najni4»y kurs. jaki kledykolYU^k byt 
notowany nt giełdzie londyńskiej Spa­
dając dó *V3 i pół.

„Gdańsk prowadzi polityko Berlina"
Prdsa łrenciiika o zatsrgu Rausrhninp z  Wysokim Komisarzem Ligi Narodów.

Paryż, 7 HiStopada. (P A D  „TćtnpT' 
Omawiając Zatarg tniedzy o«aa(em W. 
M. - Oślańaia a Wysokim Komisarzem 
Ligi Narodów w  Gdańsku, pisze, xe 
Wypadek ten. którego nikt nie mógł 
pirzewittziee, tem bardŁiej zna- 
lilienny, i© zda^/ył się niemal beżpO- 
śreanip ró opuszćżeńiu przez Niemców 
Ligi Narodów, o żdajć Sie botwlerdzać 
t>eWWe kli&vVÓnia, istnłejątt ttiiędizy 
rządćm hitlerowskim W Berliriłe a tiaro 
dótyytfi i socjalistami w Gdańsku. P r *  
iaWlajk si(, orte w usiłowaniu Ilarzucć- 
hiia Gdańskowi Hwtod 1 spoaobJw PO* 
stępowanm tniemrecklih hitlerowców, 
będąc jfednócześnie dowodem najści* 
śl&jsZyćh stosunków między Berlinem

a Gdańskiem. Niemcy zerw a ły  g Gene­
w ą i pragną torag wciągnąć w Swą Or­
bitę polityczny te obs ra fy . k td i« im  
zdaniem p^v nn- należeć do kzo.ry. 
Narodowi socjaliści w  Udańskti p tow r 
dzą pobtykę Berlin l. Jp«t to PoCząteK
Operacyj niemieckich W Gdańdtu. opC 
facyj podjętych w tej nadziei, że eweu 
tualn" ich powodzenie stanowić ma for 
mą rewanżu za porażkę polityki ktliie- 
rzającej ku pnyłączertiu. Ausrrji d& 
Rzeszy niemieckiej.

Ltga NarodOw popsudiąby błąd nie 
do darowania, jjdyby puzwóltłą sit 
oszukać hitlerowcom  gdańskim. W  gni 
vvchódzi obecnie cały presiige Ugj JfłiP 
rodów.

Co mówi prezydent R&usthning
o przyczynach zatargu.

OdamŁ* <i Utopaca, (PAT) W  pamlr 
diniałeik rano u prezydenta senatu Rau 
Gobo nga odbyła sie konferencją prasc, 
:.Wii.

Praaydenf Rauschning powtlal w 
sżieaćBóJflióćid ftozedsikWiiidiew !**ay 
polskiej i angielskiej, zaprosconydi po 
ira-z pierwszy tu konf* eftek wrag * 
tlziennita ’// ■ i gdurirh .ńia. RaiuoCtunhig 
wskazuj: c na Wypadki 'tumaLmtoh dni za 
znaczył, że aCckOiWton ł*V tl^edy 
p rzypusz czać, aby wy wołany otie prże 
totm w stiosjtikuch w6wn(fti%nó-&0Mtir- 
ozuycli (W jtó lA  to Jedirtttk /F itąpic 
tnoi< pow ‘żna zmktia w  'tym knątun- 
■ku. Senat W . M. nie moiw dopuścić UO

krjttyfc podważający podstaw;' pań* 
SU a.

Następnie Raiuschniing omówił kon­
flikt z wysokim komisafzćrrt Ligii, 
stwierdzając, że gdański© stronniotwra 
OpWywjrAle LaukAją ótUCttto (iPbFPteł U 
Ligi Narodów, Kw&sya ozy pMtamtn- 
laryzm posiada W0«ó 'e  rację bytu, —  
óświiadozył RdUSCłlirins —  nic 
nai Ue ,'okrchodei, łe-sit jednak 
riiaODIMsaczntnd. W f  %)£ok; koni: 
san lAdflt mi-ewżó ,8ti W wewnętirzne 
ąiinwy Odaństka WJhM>(UiąC iediniocze 
UtLe vrażeniie. jakoby EhCk Narodów 
llcOgla wstrzj^maÓ ‘WównęitrzriKwroWtiy- 
«p f#  jego rozwój. Senat gdawuki be-

Owa toasty mosKiewskie.
Moskwa, 7 listopad* fPAT/ W *«za  

sie bankietu wydwwgo nc, caaić 4el<«a 
cii p o ls k i łtfiaz szafą awjawi wojsko
wej gen. Anksinsa, rą którem óbtćtll 
byli najwyżsi dowódcy lotnictwa so- 
Wteokiego m m  poselstwo- Fzplitej in 
corpore. wzniesiono szereg toastów.

Gin. Ankeiłis toąstuiąc w  r*ęe rłk. 
lćay»kt-egt) oś\viaidcz^ł mladzy In.:
Mam nadzieję, że pańska wizyta i>o- 
zwoli zaznajomić się z nasżemi jdóby 
czzmi, *>właszcza w  dziedzinie konstruk 
cjf fotr *cz> j i przywryni się dc VzinóC-

nlEttiŁ m ^jazni oJk > - sówłftkiej, oe 
lś i» ąftb&zęńeczónu t>ókojU“ . Foczem 
aart u j  w  «  wznlóżł tosst ą i cześć 
rtiżwbk iwiśkfej iwtoejf.

W  odpowiedzi płk. Rayski w  imie­
niu lotnictwa i p-Nekwj artnji ć 'iękewał 
za przyjęcie i wyraził nadzieję, że j^go 
przybycie do SONvietóW posłuży ku 
abi«teniv nwtyko miądgy hJtłiiciwąmi, 
— lecz również między óbu trmjtml I 
narodami. Płk. .Rayski wzniósł następ 
nie .oast na ciześ4 rozwoju lotnictwa 
sowieckiego.

Szybkie tempo unifikacji Rzeszy.
Beilin, 7 listopada. (PAT) Kores- 

paonaom .,Le Jaurną!- iłofłoa *  Berli­
na na PódstftWie łliątioittoie % cHÓDitt 
poinformowani cn źródeł, ze tiUccW 
Rzesza H#lera będizie definitywnie n- 
grunb iwana w  dniu 30 listopada. Dó 
ittfro azayu prrepi owad*™^ acntailub 
uHiHkaiOm Rteszy pratz żni;esjjpłi,c 
państw awląsdtowych, srimów kraje* 
wych i rządów, pocBepi nastąp, rakwrt

slrukcja obecnego rządu centralnego.
Łączni,* z unifikacją nastąpi zbędno- 

cżegtti Re ctewtóry i  SfcfiktwIiT. ug*- 
sabśonem przee Hitlwa Pfaag PttMk- 
: zenie hitlerowcowi gen. Lppow'ij, obro 
W  riapotdowe.i p izy mianc ,vaindu anane 
Su symłwtyka łr:tilaryzmu L'en.. Rai- 
cht nau dowódiwcs. Rekhswebry. 

‘ Rvicbswehra zośtała oddaną w  ftc€ 
I dyktatury hitlerowskiej

dzie bronić 4o ostateczności zale­
żności politycznej Gdańsna gdyż ka- 
żd-s pnństwc, nawet murzyuake ma 
prawe decyoowan'a o swym ustroju.

Rausciututg zaprzeczył energicznie. 
iaHuby senat gdański uiirzymywa* się 
Pizy wtażn jedynie dzięki dyktatu 
ikć. Uwie petycje, ctrtuu,m i socjali­
stów usiiłpją wykorzystać czyńbiki 
liliedzyiii-iodowe, aby dostać sve dc 
Władzy. Wysoki komisarz Clgf NitC* 
ilu w [«te jwót gubw iidkwetr Gdańsku 
iecż obserwatorem Ptosutlików między 
Polska a Gdańskiem, mającym obowią 
zek czuwarm nad tem. wzy układy tulę 
dizynarodowe są przest-zeoairf. Ma or 
piaWo przekazywania swycu spriw 1 
obserwacyj L idze Narodów, aie nie 
(i toga to być śpi a wy błahe. Jelit Liga 
będzie zajmować się iaki*ini aprawa­
mi. to ntoch utworzy w (idahśkn hził- 
dy g'ibtimafrVskie, i-.mr"wa:ąc 'jdańsJ, 
ha rup»bśł..r thurzyńSKą.

Bcnat gdański będzie znruszopy bn» 
nić swych praw W Lidzie Narodów w 
warunkach trudnych, Cwitrum i »>rila- 
Uiśc-i połączyli się, aby ^adać cios se- 
■taitipwi. Z nakazu senatu nastąpiło w 
Gdańsku aresztowan a dwóch ccttk w 
ć6v. 1 jódnego sóciialisty. P “bz, R«u- 
śchn ng poddreslił. ze musi każdą sa- 
fncwoię strorniictw poHtyOix>ych urt‘e- 
izirodilwić ze v'zględti ru hiebezpiecz* 
de potoit inlć. Gdańska.

Zwracając $‘§ do prz&distowki'eh 
Prasy putsktoj, zaznaczył, ic  ptawv  sta 
ńowienia o  * -Lie. prryźnane mniejszo* 
Eciom w Gdańsku, póżo^taje bdz 4.iHa 
hy. Odnosi sit to rdwaióż i dc Żydów 
Vv Gdańsku.

Za łfłe ^ łd n it w  Genewie.
Genews, 7 listopada. (PA T ) Raparf 

WyMkitŁÓ KohiNarat L iff NAródów 
w Gdańsku Rostinca w sorawi© anTi  
konstythćyjnyoh zarządzeń setUtttl W. 
M. GCAftski, om . . o  do sóltrptAty tu 
Ligi Narodów.

Sekretariat g^*«rałtty który u » t*« 
zdftje został wprowkazoft^ pncag żw  
r a n ®  w  bew«e zaktopó-iątte «ułvrzv 
czś fakobs Wysoki Kwnsifc bmrwto-  
wał zwołanie rtadZwyotajbej Staj Re­
dy dla f&żpaff*bniu tęj i*rTeivy.

Wieczór urn wytzny zesti! kómtm.- 
ka\ z którego odnai de wrażenie, ż f  
sekretafjar genertofiy Lift prągóR t0 
sprawę źbagaterzowac,

Anatol Stora 
contra Antoni Słonimski.

Mik się dówinduśemy, p. Afetot
Stern, autor granej obecnie w  Tscira 
Letnim, w W»r«Ławi© sTtiki „Szkcfe
0 eoJus2Óńł,‘. wm<W d«. sądu k o » * ^ *
skiogo 'Przy Zwfaalou Zawodowym Li-
teratów Polsktó. skargę prz«*wko 
Aitfómerriu Stónhnskiemu t  Powoum ó-
sMiniej jego „kroniki tyjoam^wej' w 
„W W m o śc i! -,h LkerącktahL om iw it 
lącej wspomnianą sztińre
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Ład i spokój muszą znowu zapanować
Kitka uwaq z  powodu zamknięcia Uniwersytetu warszawskiego.
Od dnia J5 października b. r. trwa 

przymusowa bezczynność i0 tysięcy 
studentów Uniwersytetu Warszawskie I 
so. Bezużytecznie płynie <.zas, w ci a* 
gu którego powinny się odbywać ejpiit 
miny. praca laboratoryjne, wykłady... 
T y s ia k  młod?ieży krążą po ulicach 
bez wyraźmłgó tein* żart łapo kołom® o  
najbliższy przyszł ość i  dalszy pi zabieg 
tak nieszczęśliwie zazipo<czętegjo roku 
aikadCthićkiOgb.

Nacr“ kw wlauLzn oświatowa zdają 
sobie w  całej pełni sprawę z ciężkiego 
pbioifenia, w  tekiem znalazła się wfc- 
ks»f>4o mioddetty Uniwersytetu War­
szewskiego wskuioK zamknięć;® tri 
uczelni. Jeżeli pomimo tc najwiękst* 
szkoła akademicka w Poisc j pozostaje 
nadW z*m!ni'Ka tnuMa istnieć ważne 
ku temu przyczyny. "ttesmy, z uczu­
ciem głębokiego smutku Stwierdzić ua« 
ie*y że przyczyny te ‘ctnleją.

T w orzy je atmosfera, jaka od poeaąt 
ku bieżącego roku óKadumickfego zapa 
no wała w Uniwersytecie W arszaw­
skim. Atmosfera krańcowego wewnę- 
Łr®r«ago iwuu gżenia pomięazy zwaśn,-o 
narr.4 politycznie odlamimi tńMateKSh 
wyładowują ja  ,sN w c c -a z . bardziej ; 
gWjałtOWhych 3yjrt>**ach, zagrażają* 
cycd IM uiet^tko spokojowi pracy iau 
ko w  ej, alo iyc"u ucaąoe? ,ąi® młodzie ży. 
W  warunkach, które cechuje świst kul 
rewolwerowych, praca naukowa odby
w AC jfe Błc nwd"B- Skwro warunków
'tych ni© zdołały usunąć w Jadze samej 
uczeni, musiał irńerwbitjowaf kierow­
niczy ozytpilk oświatowy W państwie.
Z chwilą, ®dy zafzta potrzebą tej inter­
wencji, żmiomifa k>ę waga wydarzeń. 
Wlcroczenle imieniem rządu nie może 
się powtarzać zbyt Óżęsto. i dlatego 
musj byó skuteczne.

Normalny tok nauki w  zamkniętej o- 
becale uczetal może być przywrócony 
dopięto Wówczas, gdy będzie zupełna 
pewność, iz  ati»tvsfeia, patouiąoa PTzed 
dwoma tygodniami, została przełama­
na. To anwo»y. —  adv ititoJMoriy krw„ 
,vrch wydarc®n uświadomią sobie, »  
weszh na drogę be«tówfe'fejttą. nie daJM 
cą żadnych widoków powodzenia. a 
pełną najgroźniejszych niebezpie­
czeństw z punktu widawia zasnd mo­
ralnych. l&K również ion v4a<snyoh dą­
żeń.

Używam y świadomie wyrażenia: 
inicjatorzy'1, posiada ono bowiem w
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stosunkach fo r . ędzy młodzieżą, al.ade 
mioką bardzo iętotiłe znaczenie. W  *3"ni 
Światku ambicją każdej grapy zdysrar 
sowuikj pod iakimkoiw iek względem, 
jest stawienie czcią, dorównanie p-ze- , 
ciwnikowi. Ogniwami zatargów .aka­
demickich^ &ą zwykle: zaczepka i od­
wet. Gwałtowność odwetu vymika za­
zwyczaj z oruialnoścl zaczepkn i d>a- 
ifc®o ważoą w tej dziedzinie konfliktów 
sprawą jest umteiteowiewfe inicjatywy’ 
i jej charakteru. Osiągnięcie tego jest 
pray ie . ziwsz® jednoznaczne z ókre- 
śleuieiit Wiify , Winowajców.

Na kim dąży wina iTUĆjatywy w 
krvawych wrachu rakach uniwersytec- 
kch? Zdaje się. że znalezienie odipowie 
dzi na to pytanie nie >rzedstawia tru­
dności izaitów.lo z ptl^ktu widzenia ofiż 
szej. jak i dalszej przeszłości. Wystar­
czą tutaj sanie przypomnienia.

jest rzeczą powszachnie wiadomą, 
że wysoki poziom kuitufalny polskiej 
niioazk ży akademickiej zoStai nora z 
pierwszy wstrząśnięty dotkliwie w 
grudniu 1932 roku. Stuło się to za spra 
Wą obozu. Który, nie mając żadnych 
skrupułów moralnych w dziedzinie po­
lityki, użył młodzież, za narzędzie 
swej. niskej intrygi rartyjnej i po­
pchnął ja na ulicę w wir akcji demon- • 
straeyj«ej przecinko legalnie obrane- ! 
mtt pirrwszęmu Prezydentów pieczy 
pospolitej. Była to pierwsza inicjatywa

w Merunku obhiże<*ia Poziomu etyczne 
go m łodzieży polskiej, p ierw sze łió d io  
rozw ija jącego s'e odtąd Procesu zd z i­
czenia. N azw ą czynnika inicjującego 
została1 uśtajima na zaw sze w  dwó^h 
tragicznie obarczonych słowtocll: na­
rodową deniokraria,

£ tym samym czymiikiom spotyka­
my się obecnie. Wybitnie ZMugwżoVa- 
*>• Politycznie bztonkowie stronnictwa 
Ji»N>dow®g»‘ tw w zą ową pl^ad®  
dzia łaczów  „akademickich*', która z 
ulicy sitara się w d ł lerać w  w ew nętrm ®  
życia njtzęJai akadeniiCKitli, ab® W 
luch u trzym yw ać stan ramętia i ro®ją- 
trzenia. Po wiejściu w ży c ie  itowej u- 
stawj, akmdcmickiój. likwttiująCCj zwią­
zki. t. z-w. ogólnopolskie, bóóące łącz- 
niKumi pomiędzy diidecją 5 ucżehnami, 
i ozipojitykowdóii „przywódcy1* tych br- 
gantzacyj nie dali ża Wygraną. Posiano 
w ili onf p,roW,aazić w a lkę przy p&moCy 
■Podlcopu r.od organizacje legalne, po­
pychając je na drogę sabotażu wprow? 
dzanyci- w ż y d e  norm prawnych.

Oto jedna z przyczyn wyfworzcnc- 
go wśród młodzieży akademickiej za­
ognienia.

Ale są- tajkae orzyozyny ffiiKk wśród' 
których należy przodewszysfclęm wy- 
mjjpnió kurczącjf się w  roku bieżącym 
Po raz p'e.rwszy w p ły w  narodowej de­
mokracji na otudentów pkuwanOrOUr- 
nych W idząc się zagrożonymi w  swo- 

to ■ - -----------------

Konkurs na broszurę prenagandowa
o funtiuszu obrony morskiej.

Ligą Morska i Kolopjahia ogl»aza 
konkurs na popularna broszurę prupa- 
gindioiwą ó  ma^ynsu ce u'ojeinno; i F*in 
Juszu óbtony Morskiej p«zet*naczoną 
dla ązeroł ich mas,

Treść bromztWy powiput ufiejmować 
-.pujftcę zagadniełti*: 

l )  Żiti^zoniie irrotcu ałtt Państwa i na 
rodu. . -

-2 ) KoirecsmoSć posiadani* mprynairk'. 
wojennej.

3) Kowicnzoość of'inticitóśO' -ŝ oiitiOzne ■ 
u,a Fumdiuisiz Obrony Mwsk ej.

Objętość broszury nie powinna przt 
Itracato 15 strou p ima masrynov -ego 
1 m ptopiert,:;; formato kanoelaryiinegio z 
odstępem mtodzy wierszami,

-Najłepata praca nagrodzona będzie 
preenją w  w ys^ośa i ?ó0 zł. i, przeiidcat 
za oormaiLnem h^noiąjjum ąutorsknieiti 
nu własnpść Li® Morskiej i-Kotłonja:- 
n«j, Pbzaitem Liga Morska i KeJonda1-

na zasitiriKga sobie wyląiczność naby­
cia i prawa, druku którejkoiwiek z na­
desłanych Pf,iC.

W  wjpadku, gdyby żKdn® *  puk 
warunkom konkunsu óoiśfe nk, odpo­
wiadała, nągroće moż-e być podizłejona 
lut mi© udizidiuna wogóle.

FV»ce oowdnn^ być płsam n . masoiy 
fiat Pu. jednej stronne aftkucwas >ł ■fcijittfc 
w tropertaoi opatrzonymi «odictn ru- 
tont. w  odjuneinyicł kopertaciu a icir 
samem godłem naloiy podać ł »  iwtolkO 
i aidi*» autora. ■ .

Jw ce na konkurs naia4v nwchylafi 
do Zwządiu Głównegio LijS Mcuakśeń i 
KowmlalLPitik Warszawa, WSfok 10  — 
najijióiriiej flo dni® i gruwma 1^35 r.

Bliższych informacyj uiotziefc biuro 
zanżątw Guównegiu Ugi| Monśk^i i Ko 
W atow i Warszawa u l Wlddk 10  Hf. 
pfętrn, m i®  <), rn. 290-16.

im najpewniejszym dotjicłiozas stame 
posiadania, , działacze1' ntlodzK^y 
WszechpolsiKiei chwycili się desperac­
kich środków utrzymania swej Pozy­
cji.

Gdy chodzi o Uniwersytet Warszaw 
ski, ro w  g ię weszła jeszczr jedna przy. 
ęzyua o charakterze ściśle lofcaihym. 
Frzj-czyną ta jest istwerie i coraz lep­
szy rozwój (rtuw*tr*yszeniia satropemo 
Cowego pod nazwą: „Bratnia Pomoc 
Polskiej Młodzieży AkademickieJ“, jod 
.boczącego kilkuset najuboższych stu-* 
denitów. którzy w opanowanym przt* 
inłodziet wszechpolską starym „Brat- 
nmfu\uie mogli liczyć na JaKickólwick 
świadczenia z powoau swoich przeko­
nań politycznych. W  grę wosa»y zatem 
Względy kowKure-ncyjne.

Organizacje młodzieży wszechpol­
skie zdecydowały sie bronić swych 
tnaiójąitych wpływów toicrcm fizycz-
łijutf. ftpeojaitde v ysakolone oojdwki, 
czysto u&tupebiłtnie eletnenłtm nieaka- 
nemickim., uw ija ły  ssie w  ciągu dwóch 
tygodni iatvnie po driedżir.cach TJni- 
węrsj retu, bijąc spoiykauycn człon­
ków nowej ..ifiratniej Pomocy'*. -Paiąc 
foli uzapki itd. R'U*zuohvałtiine t)eate*r- 
noScifl,, oojówki ie  urządziły dtńt 
Ub, m. krwawą masakrę, w  wyniku 
której kilkunastu studentów zastało 
poranionych. Prasa ehdocka uświetnił* 
te. ^.zwycięstwu*' aadosnemi komunika­
tami z plaou „boju“. Aż gdy tetoryjgo* 
wana młodzież ohwycHa się w  oitiu ®« 
stępnym energiczniejszej, choć SpoJS#*- 
nicznej obrony, skierowaiuo przeciwko 
niej lufy rewolwerów. Padły plcrwszt 
w dziejach polskiego szkoiniotwa aka­
demickiego strzały. Miara zuchwal­
stwa została przepełniona.

Wina >nicjat3’wy w krwawych wyda 
tzeniach uniwersyteckich jest u ł o ­
na ponad wsżeitta wątpliwość. Umi^jsoo 
Wionę zostało środowisko, z którego 
sąc/.y się na młode ookolenfe trająoy. 
jad demoTTalilżac}!. W  d^Wui, gdy W i»rO 
dowisku tem, mniejsza o  to, StoMnutK* 
nie czy poa wpływem wrtywi&iuoego 
przeciwko niemu ołnn.wrtia tttas stu­
denckich. wytworzy sfe por*«elp bez- 
nadzlesnćści dotyoLczasowyoii metod, 
działątaośd, watuftkt ł,«iti,i!*noj pracy 
naukowej sąpwiufą nenowo.

Ale dof^ero wtecy. '*!.

Nowe czesopisma w Polsce.
Jat,’ wynika z ostatnich danyrii Mint- 

stersiwą spraw wewnętrznych w  cią­
gi: wrześnie powstało w  Polsce 36 
nowych czhsoptem. w  tem 27 W Wąr- 
szawie, 2 w Lublinie, o m  po jodntm 
uowem czasopiśmie w  Elałej Podla­
skiej, w  Kielcach, w Toruniu, w  Kato­
wicach, Lwowie, Tarnowie i w  bkUam 
wiczacn. —  Wśród nowych czasopism 
jeal 9 tygodników. 5 dwutygodników, 
oraa 19 miesięczników.

Ouartier Laiin dawniej a dziś.
Paryska dzielnica łacińska w Pary- i 

żu była pfźfcd wonią niejako wspólną ! 
własnością sfer wykształconych wszy j 
atkich narodów. Sorbonaą, zalicz«jąoa 
Się do najsta-sżycn uniwersytetów na 
świecie, liczyła nieraz Wśfótł Swych 
studentów więcej cuitozltmców, niż 
Francuzy'w. Obok rtiei ismMe w d el- 
nicy ładlUkiej m te p  Itmyoh ■ mało"* 
itiłtycii PtfePlW, łśk Bcole Nortnale itf> 
re Collcrz d<* Fłrnao®. w  którcm tiujwy
blłtrtejał uczeni p.ublk*me. Oezpi-et*
ne Wykłady, wraz w*ete innych zakła­
dów naukowych. Poje otudentóW, 'ku 
piających śię dokoła nich. nadawały 
ongi całej dzielnicy nieporównany 
wdzifk artydycanei cyianurjj.

Tu wszak kszittłcWi się wszyscy p6i 
rio jsł, makunici m farze, rtd lH a «e , 
muzycy, poeci, a wazytoy c*oto*i « * * »  
kaci, lckarae, pciftycy pr®e|ść rowwt* 
musieli przez Ouortiw L * ^ i  P1'^  
żyii swe lato mlodoci«"ycl*i mara en 
Studenckiego głcdu.

Swk.t te | urocjttj ^sganarf paryskie i 
analjtł -w eto  gaaWn«*o odtwwct w 
osobie pisarza im«*cuski?«ro W f i

którego pewfeóó „Vie de Bohc- 
m©“ stała się jedną z ma ihardiziej po< *y i 
Hych książek w Hteratutz© świata.

Ouartier Latin iest c,czy,zna rnanśat 
dy — pełnej piezji izdebki ubogiego 
studenta na poddaszu, gdzie anajdowa- 
lo Się tylko żeiawte łóżko, zardtewiała 
umywalnia, śoSWWy stół poł*jnaite 
kła* sło i szafka na bieFznę. gdzie mar­
zło «tę niemiłosiernie w  zim e, « Om­
dlewało i  gorąca w  lecie pod niskim 
d«chfem bkstftjiym.

Ale było się młodym 1 życie było 
■rtękne. a utrzymanie kosztowało tak 
niewiele... poza Neapolem ni© było W 
Furopie utfejsca, gdzie możnaby ivfi 
tak tanio, jak w  Ouartier Latin. Kto 
miał w kleszmi Pól L anka, mógł wie- 
û T®m „szeroko** Się zabawić, a niki 
Się «<e domy Słał, i® to mieszlanlec 
mansardy. W  dzfeń •ślódż^ło' si< W 
ólepłych bibijcTeikach t salach adczytib- 
^»ych — 1 tak ftrzs mbaia zuna, Pcczełn 
a‘w3«n(js rnowi a wtosną tojtnowałi 
^toSfetkł© ławki w otroózk Luksem-* 
burskim \ uczyli Sie zawzleofe ze 1 
SWK»> ^ jyp tów . Aie nauka me oyfa

w « j  jakiem w  t ic i i  paryskiego scu- 
deuta. który umiał się orzedewszysł- 
Kiem ba Wit 1 śmieć.

Gdy w południe zamknęły się sale 
wyki idowe, młodzie# wylewała tlę 
wartkim strumieniem n,a bulwar RbiPt- 
Michc!, zwany „Boul* Mich‘“ i tworzy 
ła pochód z-waiiy „Monom*1**, idąc gę­
si egu w ten rposób ie  każdy trzymał 
rękę na ramieniu swego poprzednika, 
Kogo śPotkątkj Po drocz*, musiał się 
przyłączyć do pochodu. Nawet słyniil 
profesorowie, żóauo powagi naukowe, 
choinie i>rryłączali s<® do satoregów 
studenckich, Onzypominając sobie mło­
de sjcąęsiiwe |«to. „Momme1* przeci- 
innił ulice, tamował meh, okrążał ó>- 
brzyniie, Staroświeckie omnibusy, Za­
przężone w dyr« pą,rv k-oni. a woźnica 
śmiał się serdecznie, zamiast kląć Z 
Panteonu wychodziły iime „mono- 
mey*. młodzi malarze zjawiali się od 
stropy ru« des Arts. niośąie ołbrzymk 
humorvfctyczne aflaae, właeaotf#c*ni® 
wymaiteWan®, muzycy wytfepowaii *  
blaszanymi Konwiami I toodlanfi, uw- 
rsalda w  nie z hft',asem i nwrywuło a*ę 
to „falre "Opera**.

Potem szło si® do kawłatot SI a p  
Była Caf- Momu* Mórg uwieczni* 
Puccia* w  „Ciu aoar.ir“ . ale jeszcze czę

ściej uczęizczane były; „Cafe Vachet- 
te**, Uorraśfte, Cioiserk de U iat t  
wknńcu Sławny Bulłier, największy lo­
kal taneczny Paryża, gdzie tańczone 
kankana.

Po v  śnie zmieniło sie wiele. Dri«ke 
od OuArtity Latin, w pobliżu Parku 
Monsourls, pobudowam-o istne miasto 
Studenckie, obejmwące gnkichy dia kra 
iowców i Cudzozietnców, a w nich ta­
nie mieszkania, tanie kiun-hnie. wygodne 
sale aa siud-ja i dyskusje, nawet mułyT 
teatrzyk. Przeniosły się t,u przynaj­
mniej dwie rtosecie studenckiej mło- 
dzrezy.

Puste, miejsca w  dzielnicy Łacińskiej 
zajęli Eagadkuwi gośd© barów j dan­
cingów. kokatniśc,, morfnUścL Niema 
j’*d. ,-monome'ów'* na bulwarze Saint- 
MtóhM, w  kawiarkach ni© słycnaif jut 
dysput nat*owych. społ c uiyoh. arty- 
stycznych. lecz rozmowy rozmaitych 
jWyWidiuóąij z  pod ciemnej gw iazdy, 
które naradzają się naj soosobem zdO- 
byćia gotówki, er.oióby w  najPodielszy 
sprtsób. Ponura historia Vioietty No-

w?’ ittóFa °* ruł# swych rodziców, 
a skradzione im pieniądz® potozdaw*- 
ła swym licznym przyjujlołom, iluetna 
ie dMjięjazy upadek Ouart.»  Latm, któ 
rfVO dawny Utok meuil owłt...
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TEATR WIELKI 
Sroaa 8 o. m. godz. 7'3o „Weseie .
Czwartak 9 bin. godz. 7.30 „Tosca". 
Piątek 10 bin. godz. 730 „Wesele", 
Sobota 11 bm. godz. 3.30. „Pou wana ną. 

rzeczana", ceny najniższe. —  Godz. 7.30 
„Wesele**, wsięp tylko za zaproszeniami 
Komitetu Obchodu 15-lecia Niepodległości 
Polski

Niedziela 13 bm. godz. 3.30 „Frauleiu
Doktor” , ceny najniższe. —  Godz. 7.30 
„Wesele**.

Poniedziałek 13 bm. gcaz, 3.30 „Robin­
son Kruizoe", premiera, przedstawienie 
szkolne. —  Godz. 7.30 „Uprowadzenie ,z  Se

TFATR ROZMAITOŚCI 
Sroaa 8 b. m. goaz. 7-30 „Mo!a siostra 

i ja “.
Czwartek'9 bm, g 7.30 „Dzika pszczoła . 
Piątek 10 bm. godz. 7.30 „Moja siotra 

i ia".
Sobota 11 bm. godz. 5 pop. Wieczornica 

Oói alska. —  Godz. 7.30 „Moja siostra i ja*'.
Niedziela 12 hm. godz. 5.30 „Dzika pszczo 

ła‘‘. ceuy najniższe. —  Godz. 7,30 ..Moja 
siostra i ja .

Ponicdt£.iałok 13 bm. godz. 7.30 „Moja 
siostra i ia“ .

CULOSSEUM: „PocMunek przed
lustrem" oraz rewja „Blondynki ozy 
brunetki".

KINOTEATRY.

a DRJIA: „Dwaj malcy".
A P O l L O : „Zdobyć cis muszę'* Jan 

Kiepura.
ATLANTIC: „King Kong".
CAS1Ń0: „Jaką mnie pragniesz...
CHIMERA: „Chandu". 
u Ra ŹYNA* „Ylasta BurW*, jako 

Adiutant Jego Wysokości, oraz rewja. 
AUiri-kNiK: „Odmęt ulicy".
MARYSiENKA: „Wuj Mozes" . 
MIRAŻ: „Program 1 gwiazd".
MUZA: „Dlaczego zgrzeszyłam" 1 
P A Ł A C E : Jan Kiepura „Zdobyć cię 

muszę".
PAŃ: „Ekstaza *.
PASAŻ: Tom Mix , Noc strachu". 
RAJ: -,Rok 191 i"  Jadwiga Smosar- 

ska.
S T Y L O W Y : „Maski dr.Ju-Man-Hu“ 

oraz rew ja „N asza paczka".
ŚW IT : ,,Pod Twują. obronę"
UCIECH A : „Demon wielkiego mia­

sta'* i rewia.

—  Teatr Wielki. Dzisiaj we srodi oraz 
W piątek gra Teatr Wielki. „W esele" Sta­
nisława WyisiptańsKiego. jedno z najwiek- 
szych arcydzieł polskiej literatury śfcdhięz- 
nej. opromieniono wieozczem natchnienia 
W j stawione z prawdziwym pietyzmem 
pod reżyseria J. Strachockiego” w intere­
sujących dekoracjacii A. Płonaszki i w zna 
komituj obsadzie „Wesele" śwtŚci na sce­
nie lwow.skfej swój jelny renesans.

— Testr Rozmaitości gr? x p  środę „Mo 
ja r-iostra i ja“  sprzedane P. Biał. Krzyż. 
Abonament biura Abo nieważny.

Jutro we czwartek gra Teatr Rozmaito, 
ic . znakomita komedię L. H. Morstina Dt. 
..Dzika pszczoła". której przedstawienia na 
scenach warszawskiej, poznańskiej oraz u- 
fcccnie i lwowskiej wywołały duże wraże­
nie w szerokich sferach publiczności 
.— Sobotnia popołudniówką w Teatrze 

Wielkim. W  sobotę dńfa 11 bm. o god t. 
i.30' odegrany zostanie przemiły wodewil 

laureata miasta Lwowa Henryka Zbterz- 
cliuwskiego „Porwana narzeczona, czyi' 
jak się śmieje i plącze Lwów".

— Wieczornica góralska w 1 eatrze Ro­
zmaitości. W  sobotę tinia 11 "in, o godz. 5 
pop. odbędzie się w Teatrze Rozmaitości 
staraniem Towarzystwa ' Tatrzańskiego wie 
czernica pieśni i tańca góralskiego-pod kie 
rownictwem muzycznem znanego kompo­
zytora p. B. Walek-Walewskiego. Ta nie­
zmiernie oryginalna, i interesująca impreza 
stojąca na wysokim poziomie artystycznym 
wzbudzi niewątpliwie: zainteresowanie w 
szerokich kołach lwowskiej pubhcznośc* 
teatralnej.

—7 Ni dzielne popóludniówki w Teatrach 
Miejskich. Na skrtek niesłabnącego zainte­
resowania i licznych zapytań szerokich kół: 
mi-ejsuowe.i publiczności! Teatr Wielki w y­
stawia «. niedzielę dnia 12 bm o gudz. 3.36 
słymny faktonnritaż J. Tępy „Frautein Do*: 
ter" —  Teatr Rózmaatośd gra świetna i

Odjazd J. Eks.arcyb.Twertiowskiego
do Rzymu.

Wczoraj w południe J. E. ks. arcy­
biskup dr. Twardowski odjeżdżał dc 
Rzymu ad Wnfrta aposto-i-orum. Przed 
salonem recepcyjnym, celem pożegna­
nia J. E. ki. Arryioiskupa zeoralj się 
członkowie kapituły z ks. biskupem dr. 
Baziakiem i infułatom Czajkowskim na 
czele, członkowie Akcji Katolickiej z  
prezesem Popowiczem, Czytelnia Kato 
licka, To w im. Piotra Skargi, Sodali- 
cje Mar ańskie, sunerior O. Jezuitów 
ks. Mirko, proboszczowie panafji. prże

orawie klasztorów i bielił innych w  
liczbie około 200 osób.

Du Aicypasterza przemówił w  salo­
nie recepcyjnym prezes Popowicz a ty  
cząc Arcypasterzowi szczęśliwej po­
dróży, ^rosili go o udzielenie błogo­
sławieństwa. Wzruszony ta niesipodzie 
waną manifestacja ks Aroynasterz ser 
deczaie podziękował, poczem udzieW 
swego błobosła wieństwa.

Ks. Arcybiskup dr. Twardowski wy 
jechał do Rzyiitu w towarzystwie swe 
go sekretarza ks. Słoniewskiego.

15-Secie 5 pułku artylerii lekkiej.
Wczoraj w drugim dniu u-oczystości i 

piętnastolecia 5 Pułku artylerii lekk ie j J 
Odbyło się na dziedzińcu koszar im. i 
Ber.,a uroczysto nabożeństwo. Mszę !
Sw. celebrował ks. dziekan Maiejkie- 1 
wicz, który następnie w serdecznych 
słowach przemówił dc żołnierzy.

W  nabożeństwie wzięli udział p. wo 
jewoda Beirna Prażmowski, W icew oje­
woda c. Sochański, dowódcę O. K. re * 
prezentował pułk. Bittnęr. dalej rbecni 
byłi dowódcy poszczególnych pułków 
i formacyj wojskowych, komendant P.
P. Enhardt j wielu innych. R°. nabożeń­
stwie odbyła się defilada, poczem do- i 
wódca pułku pułk. Englisch wręczył za

słuzonym około pułku odznaki pułko­
we

Następnie obecni uuali się do świodi 
cy żołnierskiej, gdzie ks dziekan Ma- 
tejkiewicz dokonał poświęcenia jej a 
Pulkowm-k Englisch w  słowach serde­
cznych przemówił do żołnierzy.

Po śniadaniu w  Kasynie oficerskiem 
odbył się obiad żołnierski, a o godz 15 
zawody konne oficerów i podoficerów, 
któro wykaizały Wielka sprawnoś i  i 
wyszkolenie.

Uroczysty,ść zakończyła się. w spania 
lyrr rautem w salonach Kasyna oficer­
skiego 5. p. a. 1.

Druga rata Pożyczki Narodowej.
Jak było do pozę widzenia, okres 

wpłacania Ii-ej raty Pożyczki Narodo­
wej wykazał, żę sukces tej pożyczki 
wewnętrznej nie był tylko chwilowym 
odruchem entuzjazmu, lecz że blisko 
póttoramil*onowa armia subskryben­
tów potrafi zadokumentować nietylko 
przy deklarowaniu sum subskrypcyj- 
uych i wpłacie I-ej raty swoje poczu­
cie' ooowkrżku obywatelskiego wdbec 
Ojczyzny, lf»cż że i przy wpłatach dal­
szych rat podkreśl, swą nmugietg w o­
lę dopomOżenia Państwa do wytrwa­
nia o własnych siłach.

N ©podobna już dziś podać dokła­
dnych zestawień cyfrowych, na zasa­
dzie których możnaby stwierdzić, ilu 
subskrybentów nie wpłaciło z różnych 
powodów Il-ei raty. W każdym razie 
z dotychczasowych meldunków, jakie 
nieustannie ofroyrrwre z całego kraju 
Komisarz Generalny Pożyczki Narc ■ 
dowej wynika, że wielka rzesza sub­
skrybentów ława ruszyła ponownie do 
okienek kasowych placówek subskryp­
cyjnych, dzięki czemu procent zalega­
jących z wpłatą ll-ej raty będzie sto­
sunkowo niewielki.

Zwłaszcza w sobotę i w  poriwzia-

łelc ruch we wszystkich .piacówjcacf 
subskrypcyjnych na terenie całego kra 
.iu był olbrzymi.

Zarowno w bankach prywatnych, jak 
w urzędach ska-bowych i w  innych 
placówkach subskrypcyjnych tworzyiy 
się ogromne ogonki osób, wpłacają­
cych  II-ą ratę Pożyczki. Specjalnie 
wzmożony ruch dał się zauważyć w 
Warszawie. W  zakładach centralnych 
w BGK i PKO przewinęło się wczoraj 
po parę tysięcy esób. T tak np. w BGK 
w igodż.' od 9—15 ^atatwiiono 1500 sub 
skrybentów, czyli że zgóra 40 osób. 
dzięki uruchomieniu większe, Lośoi o- 
lcięnek kasowych mogło wypełniać 
w ciągu minuty swój obowiązek oby­
watelski.

Za: ługuje na uwagę, iż jiosumkowo 
nu>ły odsetek : ubskrybentów korzy­
stał z ulg! rozłożenie zadeklarowanych 
sum ns. 10  rat miesięczni.

A zatem, sądząc po przebiegu wpła­
cania Ii-ej raty, można już; dziś stwier 
tlzić, że ten drugi etap realizacji wijeł- 
lciego dzieła Pożyczki Narodowej, dtoie 
. i otoj^atelsikiemi stanowisku całego 
społeczeństwa, w jpadl więcej niż dc- 
inyśtme.

l . ■
cieszącą się ifecodziennem powodzeniem 
komedie L  >1 Monsrina „Dzika 'rszczola*'.

— Opęta. Opo-jwe przedstawienie „To , 
sca", które odbędzie się we czwartek, 
9 b. m., o goaziaie 7*30, zelektryzowało ca­
ły  muzykalny Lwów, o czetr świadiCaj o 
żywiona p-zeds-przedaż biletów. P.-blicz- 
ność lwowska będze wyjątkowe miała spo 
„uhność usłyszeć przepiękiny glos p. Olgi 
Didur, śpiewaczki scen polskich i za-zra- 
nicznyci; p. Leszka Rejrhana, znanego u 
nas i zagranicą barytona oraz Kiczrównat 
r.egó w ali Cava, adossa p Mtchńis Holyń- 
sk ego. Pałeczka dyrygenta scoczvwia w  
wytrawnych rękąch p. Józefa Lehrera.

j Przedsprzedaż biletów w k isie Teatru 
Wielkiego oraz w  Małopolskiej Ajencji 
Reklam., ul. Chorążczyizna 7.

— W kW M n  Dziś oo raz ostatni cie­
sząca się tuesłabnącem powodzrńiem re­
wja . Blondynki czy brunetki", w wykona 
itiu doskonałego zespołu z Mela Grabow­
ską. W. Morawską, B. Rrlskc. Heleńska. 
ITlarfekta. Janko wrsJdm, Sochciokim, O- 
stre-wsirim na czele. Niemilknące okla>ski 
zbiera zcsMt za doskonałe skecze n'osen- 
ki oraz balet. , za Piękne wykon, tattee. Na 
ekranie wzruszający dfaftf&t pf. .Pocału­
nek przed Iustiem". W  czwartek premie’ e

—  Akademicki Oddział Zw'@zkr Strzelec 
kiego we LwOwie. W  z wiązka ze Świętem 
Niofjodlrogioici urządza AOŹ-S w ditlu lt, 
listopada, o godz. 19. w lókaiu przy ul. 
Kurkowej 12, Akademię, połączoną z uro-

j czystością zaprzysiężenia członków. Dnia 
I U bm o godz. 20 tąn że zabawa careczca. 
| — Nabożeństwo żałobne ża pole lycj
, ktaikęJon»r|uszy P. P. Dnia iO om. o godz. 
| 10.30 rano odibędzie sk w  koścteie O. O.

Bpsrnarćtynow we Lwowie żałobne nabo- 
j żefctwo za spokój dusz 51 ftmkcjonanu- 

szv P. P. Województwa Lwowskiego, dc- 
. legły ci w  służbie. Ne uroczystość tę u- 
1 przejmie zapraszam P. T. praećitawicieli 

władz państwo wych, wojskowych, suno- 
.zadowjuh. stowarayszeń, orjzani^acg^ 
wdowj i sieroty pc poległych iu ł, cjoot- 
rjuszach oraz wszystkich obywateli nasm 
go miasta. Osobne zaproszenia nie bod? 
rozsyłane — Komendant Woj. P  P.

—  Nakładam AOZS ' Je ■*. *» się w  i & -  
lec ii* Zv’ ? ■«  ̂ „We tv CzyonoT kaiąćtei 
nroi:. di. W*£e-rv*flu Kw adcowekiego p, 
„Związek , deci. i tle w «a < odbu­
dowę Polski”. Cena egzemplarza 5Jxi zl. 
*>a uize&atków o ństwow/ch 5 zi. W  ra­
tach miesić' znyoh po 1 x i

— EstWiłickk Kmo kolt-otw. # .  gttL 
i B, Dybowskiego podaje do wiadomość, te 
j i z po w od r re Drzew iidzlauiej przeszkoM,

pjerwsjL. lekcja .ezyka światowego espt- 
1 raoio wedlt nowoczesnei ntetołs. a m -

F n e d  Hhuiidacłą FaAstic. «T r  i ld «  
Po&rBtiitfnfuia Pracy.

W Tiiiu 29 października r. b. we,szio 
w  życie rosrporząidzenie Prezj centa 
Rzeozypoissiokteii o  zniesieniu paós^wo- 
wycn urzędów pośredniOTwą pracy i 
opieki nad wychodźcami. Gziyinnośr ' 
tyuh urzędów obejmuje FiMtAu&z Bez­
robocia. przyczem konieczna re&rgani 
zacja ma być przAprowadzotK w ter- 
mmnic do 1 kwitenia 1934 r.

W  zw azku z tęm Mtnrre^stwo O- 
p ek. Społecznej orzygotiowuje óbarrie 
odijowicdlme rozporządzenia wykonaw 
rae.

itmmm

romnirf drołiowslfaz 
na szlaku zuiyciĘSkfch walk 

Soblpsklego pod Lw ow em .
W  niedzielę 1? b. m. odbędzie się na 

polach lesienickich uroczyste odsłonię 
cie pomnika-drogowskaru tia szlaku 
iwyoięskioh walk Króla Jaim III. Pom 
ntk ter w kształcie strzelistego obeli- 
ska postawiony został staraniem iwow 
skicn orgarózacyj powiato-w^ycń. a od­
słonięcie jego połączono z obchodem 
Święta Państwowego i obchodem 250- 
lecUi Odsieczy V 7iedeńskiej. Pomnik- 
drogowssaz wykonany został w  ra- 
tnach skromnych, nie innie, jednak ar- 
fystycznycii
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wiedziatia na sobaię, udbedzk się dopiero 
w  poniedziałek 13 btr. o godŁ 7 wiecz. 
w lokalu żaSłauir naukoweio im H Jor. 
dai.a przy ul. św Mikołaja 16 (Par ter na 
prawo). Wpisy i lnfonnacje tamie coazien 
tite od 7— 8 wieczorem.

—  Czytelnia Katollc cą (Piekaaska 28) 
rozpoczyna cykl czwartkowych Odczytów 
i pogaćat.ek, wykładem rtra ^nto-n^^o Rro- 
chenfci: „O Rzymie", ilustrowanym obra­
zami śv'ietlnemi, we czv ’a-Łei' dnia 9 li­
stopada 1933. rodź 19 (7 wieczorem). 
Wstęp wolny dla cz’onków i wprowadzo­
nych gości

—  Ppsiebzedt naukowe Oddziału Lw ow 
skiego Pol. T °r, łlistorycznegc odbędzie 
się- w->piątek dtiia 1J listopada 1933, n go. 
dzitik 18, w  Seni‘-iąrjuiii Hfcit, Polski UJK.. 
uL Mickiewicza 5a III. p. Na porządku 
dziennym: prof. dr. O l^ ird  Górka: W oj­
skowo - polityczna rzeczywistość polsko- 
kozackicn walk 164f>—164S r.

Obywatelski RomHet budowy nOmnUm 
ks. I Iskupa dra Władysława Eandurskiego 
wobec nav'ału pracy nie będzie wysyłał 
specjalnych zaproszeń do władz, lecz tą 
c.rogą zwTacf się do wsżystDdi czyrni- 
ków. stojącycl na ozeR urzędów . by swoia 

 0— —

— Ks. di. E Baosiak. bisktiir suf:* _ 
lwowski z ło ży ł w  porfer^.ałek w go­
dzinach taHudtiowycn w izy tę  p. w o ­
jen  odzie lwowskiem u Belrmc Praż- 
mowskietnu.

P. wojewoda BeRna p rażihowsk' re 
wiiizytowaf w  dn(u wczorajszym ks. dr, 
biskupa Ejaziaka.

— W urzędzie pocztowyn Krosno 
zaorowadronc poinocm; służb? telegra 
ficzflą i tęfefonwzna ,^T2*' od godz. 7 
do 2 i, zamiast dotychczasowej służby 
dzienne „C“ od godz. 7 do 21.

—  Z Lola rodziciclskiero przy szko 
le Im. Ktmopnlckiej. Walne zgromadzę- 
aie Koła rodzicielskiego przy szkoleni, 
im M. Konopnickie, odbyło się dnia 5 
bm Po rrzyjęcii’ spray^dań człon­
ków Zarządu, udzielone ustępującemu 
Wydziałowi ibsomtorium przez asla- 
mrcję. Nwstępnię wybrano liowy W y . 
dziaf z przewodniczącym inż. F. Blu- 
mem (po raz czwarty) na czełe. Zgro- 
maózeniie wykazało duże zainteresowa 
Difc rodziców postulatami wychowania 
młodzieży, to też rzeczowa dlyskusja 
tnczyfe się przez kiłky godzin.

—  Wyśnienie kation, listy płatni­
ków podatku dochodcwftgu %e Lwo- 
wk, Z?rząd m. Lwowa kom-mikuje, że 
w  biurze wydziału IV2 (Ratusz p * c j  
Ni*. 53) wyłodooa jest imienna lista pki 
inJków podatku dochodowego za rok 
1933 z okręgu I Urzędu Skarbowego 
w* Lw ow  a do dnia 21 listopada br.
vk godzinach od l i— >3



Nr. z dnia 9 listopada 1933. 7

— Nowy przydział Miejskiego Urzę 
du Opieki Generalnej. MiejsKi Urząd 
Opieki Generalnej, , stanowiący ooecme
Samodzielną .jednostkę organizacyjną, 
przydzielono z dniem 1 listopada 193,1 
do Wydziału VII Opieki Społecznej, ja 
ko' jeden z jego referatów'.

—  Kradzież kwitarjusŁa sikwestm- 
lorskiego. laba Skarbowa II, uniewa­
żnia kwiitarjusz sekwestratorski Serja 
t,t“ , zawierający niewypełnione pokwi­
towania od Nr. 227614 do Nr. 227700,
,który zaginął w 2 Urzi Ji,e Skarbo­
wym w Stanisławowie. W  razi© uja­
wnienia pokwitowania powołanej Se­
rii i numerów, należy .zatrzymać po­
kwitowanie i zawiadomić o tern bez­
zwłocznie lzne Skarbową II we Lwo>- 
wie, ul. Rutdwskiego 17.

R. Drgała poleca koiury, materace, 
przerabia kołdry po 5 zi., materace po 
7  zł. _  Chorążczyzna 1. 5 oook kina 
„Apollo". 1654

KOPERNIKA 1S a
FIL JA PERFUMERJI S. F E b h R A .  

Sykstuska 7

Znow u naiwne „narzeczone*
Nie wystaiCzy dziesiątki wcias no­

towanych Pr* yikładow, by wyuczyć 
intode dziewczęta jakiej takiej ostroż­
ności z  kandydatami na narzeczonych. 
Oszuści znajdują wciąż pole do żero- 
wąpja na naiwności i chęci zamążnój- 
ścia pracujących kobiet.

Wczoraj właśnie doniosły policji Ali 
na Błaszico, Dona do dzieci i Olga 
Wachniakówna, że przed Kilku tygo­
dniami poznały dwóch podlwowskicli 
młodzieńców, niejakich Józefa Barsiz- 
cza i .Michała Karganiaka. Obydwaj 
panowie oświadczyli panienkom swą 
gorąca miłość, w konsekwencji której 
nastąpiły zaręczyny. Aliści okazało 
się, że zakochanym. młodzieńcom za­
leży -lietyikc na sercach, ale też na 
ciężko zapracowanych pieniądzach 
„wybranek". Konsekwencje znane. 
Obydwaj kawaleiowio wylućzih tyle 
gotówki ile się dało : zirnikli. •,

dnarfa samobójczyni.
Pogotowia ratunkowe ndwio®to węzo 

raj wieczorem do szpitala b. maniki- 
rzyśtke Stefanie Barańska, zamle znia- 
łą przy ul. Listopada. Nieszczęśliwa 
wskutek rozstroju nerwowego już po 
raz piąty usiłuje pozlbaw^ć się żvcia. 
Ostatnio chciała swój zamiar irskutecz 
nić przez zażycie trucizny.

I  klubu ntehgencri repubL-demokr.
W  dniu 3 b. m. odlbył s:ę w salach. 

Hott-lu (ieoigea drugi z izędu w  tym 
sezoi/.c wieczór dyskusyjny klubu, na 
którym docent Uniwersytetu dr. Ta­
deusz Bifgo. wygłosił p-z^mówtienie na 
temat: „Gttówne tezy nowej konsćytu 
cji“ . wpierając sie na br utAKOwunych 
częścowo tasadibiczyci. myślach prze 
wodnśch nowego projektu, opracowa­
nego ptzez BBWR,

Projekt ien oznacza giiębok; zrosnę 
zasad ustrojowych, w rasta  bowiem 
z założeń, które są przeć1 wsią witaniem 
puzowodktićii zasad antychczaoiowe' 

Konstytucji, zrodzonych w  epocu; do- 
injittuj noego liberalizmu aoimiy^znego. 
Fodiczas. gdy Konstytucja inanocwa, 
wyznającą zasady szerokich swobód 
oby watetdkidi zakrtśk. Państwu szczu 
ple gi ankse mgerenciyt w  dizAadziiiie 
tych praw. to nowy pro„ekt lrtóiy w 
swyiii czołowym artykule uznaje P-vń 
stwo za wspólne dobro wszystkich 
obywadeK", pre&łanuwe dotychczaso- 
wy schemat, ztmen & postawę obron­
ną jiednortki wobec Państwa na czyn­
na i nakłada na w*zy«#kfeh obywatel: 
obow;azeK ozynnego współdziałania 
w realitzoiwainiiu zadań Państwa. Tak 
wlec dawna liberalna zasada indy w - 
duafcmiu pnrlfrczoego m tfpóie rtiie>; 
sc,1. za«aidlzi« iijniwerMliznw/ wnosząc 
nakaz ściślejszego niż dotąd zespołe- 
p j  obywatel’ z Państw cm f wysu­
wając na plan pierwszy moment obo- 
wśązlku współpracy. *

M s zą  konsekwencją powyższaj za 
sady k^t zaraucet^e ■dcrycncizasow"- 
go. opairego na teorii Monteskiusza 
podikalu .władzy naczelnej na ustawo­
dawczą. wykonawczą i sadowa. Fu 
dział ten w  nowym ustroju trac. swój 
sens. a władza zwierzchnia staje się 
nicpodzleim* i jednolita. Noscneiem ie, 
ma być Prezydent Rz^czypospf-Wt-’ 
jako azynmik nadrzędny nad wsayst- 
kicmi władzami zróżnczkowiinemi we 
dług kompetencji. Dortąd nic łeist lesz­
cze dokładirt:e  wiadoirte. jak został w 
projekcie rozwiązany probRm kontroli
władz, której system Wtnien uledz ^oz

budowie wobec w[zmoci.Ank, i nozsze- 
rzenią kompete.ncji władzy w y  kona w - 
ozeii a równoczesnego ograniczenia 
kontroli parlamentarnej

pirzy zachowaniu systemu dwuizbo­
wość władzy ustawodawczej zmienia 
proick*' ^oadmŁczo rolę Senatu, które­
mu nadaje nównorzędność ze Sejmem 
i opiera na zgoła nowych zasadach je­
go system wyborczy. O składi, e pici w 
szflgo Senatu ma mianowócle stanowić 
grupa obywateli odznaczonych ordera 
tnri „Virćuti Milttaci“  i „Krzyżem Nie- 
podtegoed*następnie zaś sam Senat 
ma ustalić własny system wyborczy 
przy zachowaniu zasady, ż t  czynne 
priawo wyboru ma służyć „etiio«‘‘ oby 
wateli. które.; zasługi d'Ia Państwa prze 
kraczaią pzedętną nrarę. Tą forma ełf- 
óaryzmu wzbudziła — jak wiadomo — 
najwięcej zastrzeżeń w opmji powsztoij 
ttej.

Prelegent w nader interesujący spo­
sób ujął problem „ełity“ , wykazując, 
że daje s"e on pogodzić nawzupełniej z 
każdym ob itym  na zasadach demo­
kracji ustrojem. Warunkiem tego jest 
jednakże, by przy sełekcjono\ aniu o- 
wej elffy wchodził w i achub? p~obież 
rzeczy wisr yci, zasług i moralnej warto 
śoi, nadto by zapewniona była cyrku­
lacja między grupą szczególnie zasłu­
żony. h a pozostałą masą ooinyate'- 
vką O He ;dz|e o omawiiany projekt Iran 
stytiucyjny, lo odij>ow iada on piewsze- 
mu warunkowy gdyż o^oby odznaczo­
ne tymi orderami, to właśnie o.byv'ate- 
Ie wyróżnieni z powodu swych zasług 
wobec Państwa. Go do drugiego wa­
runku można mieć zastrzeżenia, gdyż 
o ile >am Senai ma regulować dopływ 
do el:'ry może wyłonić Się tendencja 
zaniknięcia sie i usztywnienia wolnej 
cyrkulacji między elita a masą.

Wywody prelegenta wzbudz ły ży­
we zainteresowanie, dyckusja zaś nad 
n em:, otoczona wobec spóźnioiłefl po­
ry, będzie przeprowadzont ia  iednem 
z najbliższych zebrań Klubu, gdy już 
prawdopodobnie znany będzie projekt 
konstytucyjny w  całośd i szczegółach.

Zarząd m. Lwowa poszukuje specjalistów
do zarządu tramwajowego i kierownictwa gazowni.
Agencja Wschód donobi:
Jak wiadomo, ze stanowiska dyrek­

tora Gazów .i ustąpił przed kilku tygo 
dniami łnż. Żardccki. a równocześnie 
Pr iłuższem pnresiieniu ustępuje dy­
rektor Tramwajów tuż. Ba rwie z, któ­
rego zwolnienie postanowione było już 
oddawna Jak sie dowiaduje Agencja

Wschód., narząd miasta zdecydowany 
jest w  obu tych zakładach miejskich 
przeprowadzić g. neralną reorganiza­
cję. ponieważ zakłady te odóówiedjiło 
Prowadzone nietyłko mogą dać miastu 
znaczniejsze dochody i obroty, ale ró 
w.ioozeónie jako instytucje użytecznoś 
ci publicznych Downne być instrumen­

tem dla rozwoju miasta • działać dla 
dotwa jego mieszkańców.

W  odu tycn zakładach czeka do roz 
wiązania szereg bardzo ważnych pro­
blemów, a głównie jeżeli chodzi o  za­
rząd tramwajowy kutileczirość racjo­
nalnej rozbudowy sieci komunik acy>neJ 
i kalkulacja nowej taryfy interesie 
przystosowaną, jej do możliwości bu­
dżetowej mieszkańców. Nows dyrek-- 
tor Tramwajów będzie miał za zadanie 
przeprowadizentie szeregu inwestycyj 
Cc do Gazowni, nastąpić ma rewizja 
kalkulacji gazu w  Kierunku możliwej 
obniżki z założeniem, że u mewą mia­
sta z dostawcami gazu ziemnego jest 
dla miasta o wiele umiej korzystna, ani 
żeli się spodziewano .Umowę tę zawie 
rał zwolniony dyrektor Żardecki

Według intencji zarządu miasta przy 
Szli kierownicy zakładów powinni 
mieć duże doświadczenie na swych sta 
nowiskach, przyczem zarząd miasta 
zdecydowany iest przyiąć pierwszo­
rzędnych fachowców, a wynagrodze- 
oie za kieroy niotwo zokiadów ma nti- 
stąpić nie w  ramach szczebli finanso­
wych magistrackich, lecz na podstawie 
umowy.

Slekfpyezne samobójstwo.
Trwający wciąż chorobliwy rozstrój 

nerwowy, sprawił u Józefa Huuisża, 
34-leiniego sospodarza z Sokolnik Pod 
Lwowem, ie  ten postanowił skończyć 
z życiem. Nie chciał jednaK do tego 
użyć zwykłych w tych razach środ­
ków. Wolał bowiem, by zejście jego 
ze świata odbyło się szybku i bez wię 
kozego bólu.

Wczoraj nad ranem wyszedł z sobą 
zabierając zwój miedzianugc drutu. 
Kiedy znalazł się na dndze w pobliżu 
przewodów elektrycznych, opasał sic 
tym sznurem z jednego końca, drugi 
zaś koniec opatrzony w podkowę za­
rzucił na przewód- Nie Pomylił się w 
swych rachubach. W  jedne; chwili ca 
le ciało zostało pod działaniem prądu 
zwęglone — śmierć nastąpiła momen­
talnie. Dopiero wczoraj w  południe 
zwłoki nieszczęsnego samobójcy zo­
stały znalezione.

Demonstracja w więzieniu.
Wczoraj w więzieniu w Stryju miała 

miejsce demonstracja, która na szczę­
ście zdołano w  krótkim czasie zlikwi­
dować. Mianowicie odsiadujący karę 
więźniowie - komuniści, usiłowali z 17 
rocznicę rewolucji Wszewiokich urzą­
dzić w  murach donn* karnego swój wła 
sny „obchód* wznosząc okrzyki i 
awanturją^ się. Dopiero dorozcy wię­
zienni przy pomocy policji zdołali kres 
tym wybrykom położyć.

 o-----

Zmartwienie Pani Hanki trwa...
  K  a  ! .—  Gzy Kuimtei Opiek?.

PotfaiszKolnełń ,

'fcunnega loku zwrócłam się do Ko- i 
m atu z prośbą, o pomicc dLą b ednych 
dae wczyuek. Hanka S. jestem

—  Parni Hanka? Jakże mi milol Góż 
pupilki Pani porabiają? Czy w tym ro 
ka też Pani jedna gościć u siebie hę- 
dizrae — u_dayąc druga pod opiokw ko- 
miteru?

 Pan Hanik* zapłoniona. Jak tu po
wiedzieć całą prawdę. —  M “ L’ ieł ża 
złe wezmą — może nie do nied należj 
<, .em inówić':> Oba uszka czcw^ue ze 
wzruszenia. Nerwowo przytyka słucha 
\V(kę. . .  .

— Proszę Pani —  ośmiela się wircisa 
■de —  ten rok naprawdę bardzo cięż­
k i—  dla urzędników tuż -*- Pobory 
zmniiejsz'One —  a pożyczka narodowr 
— choć święty obowiązek - też ru­
bryka w  wydailkach ftbrtwwytihl

— Rozumiem! Pani me tnuzc W 
tym noku przyjąć dziewczynki -  czy 
tak? Może jej przecież jakoś1 pomo­
żemy. , „  ,,

Pani Haniu, ma w  Muśi
cala prawdę powaedzłeć. cbnćbs ma­
ła usłyszeć, że miesza «  w rf
izeczn- tyiko iak zaczs*. ...

Bez>Hdm.'.3 łłoc/ł sfe tilówa* Szy- 
monowa nie potrzebuję już potn6 -

cy. Od wakacyj mąż Pani Hanki umie­
ścił Szymona przy spółdzicim na
wsi _  ^.ym on ntó zdrów —  Szymono 
wa, dziięina kobieta, zarabia praiuem 
— a dzćewczynki — « .  jak i>o uesamel 
Różz^we wesołe dobrze s«e uczą.

rysu* ona, oam Hanka musi teraz 
coś strasznego powiedizneć.

Teiraż już bardzo prędziutko: Zajrza 
łam k>odyś do SzytnotK wej (to mateń- 
stwo, któremu komiuec mleczko posy­
łał. już chodTćJ. śmćeje się...) —  sprowa­
dza aię obok do jeszczie gorsz«. i iizdebki 
w podjsiienmt iakaś b edorą

lac e, ku cztery kroki v.tzerz f 
wzdiłiuż —  ze ścian yrSlgcć spływa —  
okienko małe wysoko —  na bruk w y - 
ch^dai.

—  Wiemy — duże takich okropnych 
m-.szikań znaony—  przytakuje współ­
czujący glos.

—  Paw  może i nawet napewmo cza- 
»u  nie n u  na słuchanie mojeu opow ie­
ści —  ale proszę o  chwilkę cierpliwo­
ści —  ja muszę do końca opowiedzieć- 
Otóż do tej nory sprowadza s-ę drie- 
więć osób —  dwie musizą wnieść, bo 
ciężko chore -  grużKut pewnie —  ' 
u.m znów doleci.

Pani Hanka zapała się — w  głosie 
łzy słychać: Takie małe. b^dne. gło­
dne. btad« ctetecb mecioro -’h iest;

Byiabj m szczęśliwa, gdybym ich 
wszystkich przyjąć mogła —  aJe zno­
wu powtórzyć muszę —  bieda i u nas.

—  Ocuiiairr, litość Pani —  ale czy 
mr-żna całej biedz.e za"adizić?

P^hi H.rop już ichv lyrak —  «o  dalej 
będzę — oo z tfcmi dziećm, sit stanie?

—  Proszę Pani. podejmuje z nową 
odwagą —  ja jiuż obliczyłam moje w y­
datki —  ja tero roku nie jedna, ale 
dvriifc dizdewczynki przyjmę —  dw,e z 
tei biedoifcu rod-ziny. JaKoś V'ystarccy
— sama siebie przekonuje — tylko tro- 
eh"? z mięsem trzeba oszczędzić —  
w^cej kasz i ziemniaków będzk mj d - 
■Jać. Mąż już sie z&ohzil. ą córeazkj tak 
się cieszą. Tylko co z tą resztą dzie- 
Cl — j r0<]lZiC€ chorzy są i bt.bVa i sra 
ry kaileka —  krewny.

Ja na\.eit nie mogę inaczej, tylko te 
dwie do siebie zabiorę — *uż nawę. są 
u mm e — wj-zna je i zmów plooie.

~~Pani Hanko! przerywa jej wam- 
'zon y glos z telefonu, ozy Pani wie, że 
iest Pamj bohaterką, że sałacfceitność 
Pani większa, mii pomyśleć można, że 
dzieo; Pand maią w tńej najsaczytr'©:- 
szy PrzykłaiŁ Maiła.

—  Nie —  nie broni się Pan1 Hank a
— to tylko dlatego, ic  ja te bnede wP 
<łz»ali,m  że na własne « j z y  widzia­
łam, Braćmi jesteśmy —  je*tli Bóg 
me zepchnął nas. l i  dno nędzy. mu*r 
my innych z tego piekła radować.

Bo Pap- nie wie. jak taka lodtzana w y

gląća. (Nie wie Pani z Konturem — o l 
aż nadto dobrze w ie!) Tam już n«ę bro 
nią sie nawet. Niema gdzie spać — to 
nie —  pnzeyeoźą skulem —  zimno — 
to i co! —  rozbierać sie i jak nie mogą
— niema co jeść — co robić. Trzeba 
cierpreć! Czarna roapacj, otula bieda­
ków. Juiro? co jutrog Nowy ból — 
nowy głód!

Tak nie może być —  wbij. Pani Han 
ka z  całym ogirjem w  głosie — co ro­
bić. aby było inaczej?...

—  Czy odpowiedzieć Parni —  dobie­
ga jej uszu przejeiy wzruszeniem szept
— jaka na biedc rada? Otóż, żeby 
choć w  co dziesiątej piersi lśniło bry- 
lantowt. serbe Pani, jeu ołiamoś,' i e-
nenrga!

Pani Hanka zdumiona. Enengja? 0 - 
na ener®iozma? Taka zawsze nneśma- 
ła! Nawet osobiści*- do Komitetu póiść 
ne może. bo wstydź5 się teri swojej 
nia!m zairadności. tak pnzez telefon, to 
już łattwiej —  może czerwienić sie d o  
w di!

Przecież zaszczycona niespodziin- 
nejn uznaoieor zdobywa sde na atak: 
Tych troję to może koardfet przypnie
—  zachęcę —  jedno niemowlę a dwo­
je małycr —  bo... bo już giną, koń­
czy z rozpaczą.

—  Przyjmie —  zapev.i*iB dobry', 
seróecan r  gfos —  wysa-ę tłza§ opie­
kunkę do tnch, może dr sie im zapew- 
« !ć choć żywność przez zńnę.



V -ty  Ogólnopolski Zja zd
przeciwgruźliczy.

so rozpoznawania gruźlicy: 2 ) powikła, 
nia poodmowe; 3) stan walki z gruźli­
cą na ziemia ;h po!skicn; 4) stan walki

Polska wyprawa alpinistytzno-naukowa 
do Ameryki południowe!.

W  dniach 9. 10 i 11 grudnaą rb. od­
będzie s ę w  Warszawie V Ogólno­
polski Zjaad przeciwgruźliczy. Ze 
względu na popadające w r. b. 25- 
lecie Warszawskiego 1 o warzyctwa
Praeciwgruźliiczeg'0, otwarcie Ziazdu 
poprzedza. raut, wydany w  dniu 8 gru 
dnia w. salonach Rady Miejskiej przez 
p. piezydenta m s.t. Warszawy iinż. 
Zygmunta Sioanifoskiego. Obrady Zjaz 
du toczyć się będą w drwach 9 j  10 gru 
dnia w morach Państwowej Szkoły 
Migreny przy ul. c hor.mskieo 24. dirin 
1 1  griudoia przeniesione zostaną do 
OtwooKa, gdzie uczestników gościć be 
dzie miejscowy zarząd miejski, oraz za 
rząd uzdrowiska dla chorych piersio­
wych m. st. Warszawy. Pi ogram Zjaz 
du obejmuje cztery tematy zasadni­
cze :1 ) iiowe metody Daidenclogiezme-

Uroczysfość zapaiania ogni 
na Crabacfe Żołnierzy w Warszawie

Dnia 6 om. odbyła sie na cmeiuarzu 
wojskowym w Warszawie uroczystość 
zapalenia ogirn na grobach poległych 
żołnierzy przez narcerki drużyn war­
szawskich.

O gods. 17-ej p^zed pomnikiem „0>r- 
ląt“  na cmentarzu ustawiły sie żertokto 
drużyny harcerskie, do których w yglo 
siił przemówienie prziew odmiczą cy od­
działu warszawskiego Związku Har­
cerstwa Polskiego, prezes Sadu Okrę- 
gowegp, p. Tadeusz Kamiński. Harcer­
ki rozpaliły przed pomnikiem ogntoko, 
odmówiły wspólna mod itwę za umar­
łych. poczem odśpiewamy marsza ża­
łobnego Chopina. Następnie pnzedis.t>a- 
wóciielki poszczególnych drużyn zapali­
ły ognie na wszystkich mogiłach cmen 
tar*zĄ.

Uroczystość ta odbyć się miała w 
Dzień Zaduszny, lecz odłożona została 
z powodu niepogody.

Kongres mlędzynar. Komitetu 
Prawniczego Telegrafu bez drufu.

Polski Komitet Raidjawy Prawniczy'',
jako oddział Międzynarc dowego Korni 
tetu Prawniczego Telegrafu bez Dru­
tu, posmanowił zorganizować kongres 
tegoż Korni teru w Warszawie w roku 
1934. Dokładna data zjazdu ustaicmn 
zostanie w dniach najbliższych.

Kongres odbędzie w porozuu:ie«iiiu z 
Mhtwstersttfwem Spraw Zagramoznycli. 
Ministerstwem Poczt i Telegrafów, o- 
raz z Polskiem Radjo.

ule ookłada. Czuje, że za długo raz- 
mawa, że czas zabiera, ale jeszcze 
nie wypowiedziała wszystkiego.

— Proszę Pani —  zbiera się na od- 
wogę — te dzieci ubrania nie mają- 
ani obuwiia —  tąm stirasizna bieda!

—  Wierzę w serce Lwowa —  do­
chodzi ją spokojny, równy głos, — 
serot Lwowa- me zawledZue —  nie 
zniesie cierpień najmłodszych.

Wierzeę! wierzę!
Ram: Hanko! Czy chce nam Pani 

pomóc?
— Jak? — gorączkowo dopytuje 

entuzjastka, gotowa tuż lecieć na służ­
bę miłosierdzia.

— Jutito dalszy ciąg sprawdzania 
zgłoszeń. Czy chce Pani zemna odbyć 
ie podróż — dotrzeć do dna samego 
łez i goryczy — okhego balu lub sza­
lonych targan, zaciśniętych warg lub 
złorzeczących ust? Chce Pani przejść 
te drogę krzyżową okropności, ge- 
lu-rme najsurasizniejszą?

— faikże nie° Pam Hanka aż drży 
z gotowość5 służenia. — Pójdzie, ow ­
szem. pójdzie —  popołudnie cihęfart' 
odda! .

Umawiają sie jutro. Jutro odwiedza 
piwnicę, zamieszkałą uu-zez 17 oetoh 
Tak est —  przez 17 osób! W  tern S. 
chorych. Zaczną od aanc ęższej med^ 
fli —  tępej bołeśd, która czeka tylko 
na jedno, o, na’ śmierć wybaw “otelikę.

Ale one tę rozpacz wypędza —  u- 
krócą pnzym'inmied —  zcriOtaal

z gruźlica na terenie Warszawy. ?/e- 
legecrtam byłą: dr. Miłosz UrodecK-, 
puof. dr. 'iomafz Jan szewski, prbf. dr. 
Leon Karwacki, doc. dr Ałeksandeir 
Ławryliowiciz. dr. Mikołaj Ląrka-, dr. 
Paweł toartyiszewski i dr. Olgierd So­
kołowski. Pozatem program przewidu­
je zwiedzanie szpitali, sanatoriów i in- 
stytucyj specjalnych do >vaikt z gru­
źlica na terenie Warszawy i Otwocka 
W  związku ze Zjazdem w okresie od 
'toia 2  grudnia do dnia 12  grudnia i. b. 
trwać będizie w  gmachu Państwowej 
Szkoły H gjeny . Wystawa Prz< ciwgru 
żlioza. Dzaał naukowo-sprawozdawczy 
zilustruje organizację i sian wałki z 
gruźiucą w Polsce, dział przemysłu ! 
chftmtozno-farmaceuitycznego zapozna 
uczestników ze zdobyczami tej goić? 
przemysłu Dolsk iego. Komitet Organi­
zacyjny Zjazdu mieści się w  lokalu 
Warszawskiego Towarzystwa Prze­
ciwgruźliczego przy ul. Mazowieckiej 
5 j udzielna potrzebnych in fo rm ary i.-

Ministeu stwc Spraw Zagranicznych 
w porozumień :u z Pań stw ow ym  Insty­
tutem Eksportowym wydaje zarządze­
ni e, mające na ceJu zbliżenie polskiej 
zagranicznej służby infomtacymej i  
krajowum sferami gospodarczemu W  
związku z tem każdy urzędnik z pla­
cówek zagranicznych, prowadzący 
dznał gspodarczy, (a więc radcowie, 
handlowi. konsulowie i referenci ekono 
micznd). przebywając do kraąi obo­
wiązany jest . poświęcić conajrrmie.ł je 
deń dlziień na pa^yijmio wanie przedsta­
wicieli polskich f ;rm eksport©,viych.

Mjuster.nwo skarbu orz: porni.u Dłatni- 
koir poaatków berpośrednicłi, że w  miesią­
cu listopadzie 1933 r. płatne są następujące 
podatki:

1) do 15 . listopada — zaliczka miesięcz­
na na podatek przemysłowy od obroru za 
rok 1933. w  wysokości podatku przypada­
jącego od obmtu. osiągniętego w  nhessącu 
październiku 1933 r. przez przeouiebior-

— Pani —  zapewnia gorąco Pan 
Hanka— takich, jak ja. są całe legiony 
kobaet w e Lwowie —  ale one o te: 
całej bw dane nie wiedza tak dokładnie. 
Gdy snę dowiedzą, służyć będą, jak 
która może! L obiady u siebe znajdą 
i znów po 20 groszy dziennie na obła 
dy w -kuchni Komitetu nadsyłać będą 
i oaaieżą jrmoga! Zobaczy Pani. jak 
często daworto będz"© telefon (107-31

—prawda ?).

—  Pani Hanko — dobiega ją mocny , 
radosny glos — a czy chce Pani lesz­
cze jednio uczynić'5 Te węd-ówki nasze 
opisać — aby poznały .e wszyjtlkie 
serca wrażliwe zdolne do samoorwiry
— współczujące a zbrojne w wielką 
miłość błiźntego — goliowe do wal­
ki ze smutkiem, przygnębieniem i cho 
robą?

Oczy Pani Hanki płoną, serce bije.
— Gdybym tylko umiała! Gdybym po 
trafiła- Sp. obuję1 One n ech przemó 
wią _  btooacy moi najdrożsi — od P  
tira!

Kończę rozirbowę — czas chyba 
Pani Hanka marzv i p'any układa: Od 
jutra on' przemówią. Oni _  twafd.* 
prawda istnienia — zgrzyt rozczaro­
wań — bolesna, walka matek o żyoie 
dzieci — głos ząbiorą podziemne ^chro 
cierna —  przebiją skorupę obo^tności 
wołaniem mocnem.

Strce Lwowa r.i odpowie!...

*...•/ Hełeca lM w k » .

W dniach azisiejszycn wyrusza *  
Polski wyprawą alipinistyczno - nauko 
wa do Argentyny i Brazyłji. Celetfri wy 
prawy jest piieprowada/mie prac na­
ukowych z dziedziny fizyki, meteorolo 
gj<, geologji i fizjologji. M. in. w płaiiach 
wyprawy jest wejście na najwyższy 
szczyt Ameryki Aconcagua, który 
vv znosi się na 7035 merrów ponad PO- [  
ziom morza. Pozatem, zamieranie lest 
przeprowadzenie ekrpedycfl odkryw­

czej v/głąb me znanych masywów gór­
skich na północ od Aconcagua oraz w y 
prawa w  góry Brazyiii w  stanie Pa­
rani.

Wyprawę organizuje specjalny korni
tet organizacyjny pod przewodnictwen 

’ znanego podróżnika, kapitana M. B.

Rueb «mtgraiiyiiiy w pdódzitfniku
W oiągu paźdizioi nżka wyjechały za 

pośredinśo wein sitteirykak emfigiftu-yj- 
nego transporty cmugirainrów do Argen 
tyny, Biraz3rlj.!, Chśh . Kanaa:’, Patagw- 
h* Urugwaju, Stanów ZjfcdnoazO®ych 
A. P., Fcaiiciii. Belgii i innych krabów 
w ogólnej IfczL"’ e LW9 osófc,

Kom.® encje te odbywać się będą w 
teństwowym Instytucie Eksportowym 
— którjr będizie podawać ich datę do 
wiadomości , «uibiicznej. d,rogą odpowie- 
dnw h komunikatów piasowych, oraz 
w wydawanom przeu, Instybul cza-^o 
piśmie „lntortnatoi kksportowy“ .

Urzędnicy niektórych placówel za­
granicznych bedą Donadto od b yw ać  
objazdy ośrodków eksportowych P o -  
ski. przyc/.em progirum objazdów tyi h 
ustełany będzie każdorazowo przez 
Instytut, w porozumieniu z Izbami 
Prze m y.-łowo-H andiowemi.

Siwa hand‘owe I. i II. kategorii i przemy­
słowe 1—V. kategorii, prowadzać- prawi­
dłowe księgi handlowe oraz przez prz-d- 
siębiorstwa sprawozdawcze;

2) do 15 hsujpada zaliczka kwartalna iia 
podatek przemysł«»wy od oorotu za Ib. 
kwai\ał 1933 r„ przyaiaoająca od pozosua- 
łycn płatników podatku przemysłowego, 
aiewyimemonych w  poprzednim ustępie;

3) do 30 lissopada wpłata państwowego 
podatku od mer udicmości za tli kwartał 
1933 r.. ludzier państwowego podatku od 
ktkah i oo placów hudowl mych za IV. 
kwartał 1933 r.;

4) do 15 listopada —  II .ata państwowe, 
go podatku gruntowego za rok 1933;

5) ao 15 ltstopada — zaliczka miesięczna 
na poczet nadzwyczajnego podatku od’ do­
chodu. osiągniętego przez notariuszy ( 'e -  
jentów). pisarzy hipotecznych i komoirj- 
ków w miesiącu październiku ,1933 r.:

6j do 30 listopada — nadzwyczajna da- 
n;na maiatkowa za rok 1933 od pp.tników 
III. grupy kontyngentowej nieruchomości 
miejskie ora z  budynki w  gminach wiejskich, 
niezwiazame z gorpodarotw-m otoe-n):

7) do 15 listopada —  tl. rata w d zw ycza i- 
mej daniny ma.atkowisi zn "Oik 1933. p rzy . 
padaiącej od płatirifców I. rrupv kontyn­
gentowej (roln ictw o);

8) do 5 listopada — podatek od energii 
elektrycznej, pobrany, prznz sprzedawcę 
energii elektrycznej w  czasie od 16 do 31. 
Października 1933 r.; do 20 listopada tenże 
Dodatok, poorany przez sprzedawcę neijru  
elektrycznej w ciągu pierwszych 15 dni li­
stopada;

9) podatek dochodowi od tipouiżeń służ­
bowych, emerytur i wymagroózeń za na­
jemna pracę — w  tenpinie dni 7 oo doko­
naniu potracenia poaatku.

Nadto płatne sa w  listopadzie zaległości 
odroczone lut rozłożone na raty ą termi­
nem płatność' w  listopadzie, tudzież podatin 
na które płatnicy otrzymali nakazy płatni­
cze również z terminem piataosci w  tym 
miesięcu.

KOPCRMIKA 1S a
FILJA Pe«FUMRftlł S, F L D E P A. 

Sirltnfj»>» .7.

Lepeckiego, przy poparciu Lig1 Mor­
skiej i Koloni mej, Polskiego Towj izy  
stwa Tatrzańskiego, s«©regu MM*> 
sterstw i t. d.

W  skład wyprawy wdtccrzi 6 ałpim- 
slów - naukowców, a mianowicie i*p.: 
dr. Narkiewicz - Jodki, jajro kierowŁ-ir 
inż. Karpiński, dr. J. lżorawski, inż. S. 
Daszyński, inż. S. Osiecki i W . Ostrów 
ski.

Clemenceau i Poincarć 
w r  1918.

W  nowym tygodniku fnancuokim 
„1933 b. prezydent Poincare odsłania 
kutisy zdarzeń które poprzedziły i>od- 
pisanie zawieszenia broni w  j“-SKOi 1918 
r. i które omal nie doprowadziły do dy 
misji Clemenceau.

Gdy preżydwitowi Róputwki diore* 
czono depeszę, iż Niemcy proszą o za­
wieszenie broni, napisał on natych­
miast ,to prezesa ministrów, że uważa 
iia niemożliwe pertraktowanie z Wiem- 
can.i, póki nieprzyjaciel zajnruje je­
szcze część francuskiego lut belgijskie 
go terytorium. Dodał, że należy żądać 
ewakuacji przez Niemców Alzacji i Lo 
tarymgj. zanim Łostaną wszczęte ro­
kowania o rozejm.

W  ipooiedj iaiek 7 października Cle­
menceau wraz z Pi-iionem. nrnistrem 
spraw zagranicznych, iPrzybrł do pała 
cu Elizejskiego. Premier oświadczył, 
że jeżeli Niemcy proponują roaejm to 
nie należy. zdanie,n lego, zgóry odrzu­
cać tej propozycji, „Trzeba być ostroż 
nym i umiarkowanym, mówił. W  odipo 
wiedniej chwili - - zapewniani Pana co 
do  tego, panie prezydencie —  nie za-C 
wolę sig Alzacją z  r. 1870, lec i żądać 
będę granic r. 1792 tob 1814. Ale z za­
wieszeniem broni jest zupełnie inra 
sprawa. Nie nałoży za to zawiek, żą­
dać. Nasz* wojsk; sa zmęczone. Mówi 
to generał Gaui»aud,..“

Poincare sprizieciwiai się koncepcjom 
Clemenceau i trwał na swojem stano- 
wtóku. Na zaKOflczenie rozmow Po­
wiedział żartem: „No. niech się paii 
uspokoi. wojna zaraz sie skończy. Prze 
maszerujemy razem pod Łukiem Tiiurn 
fałnym, ale przedtem wypuścimy z wię 
zienia Ca illaux, aby megł razem z na­
mi przejść...**

Z pomucą Pdncaretru PTzychcdzi 
Leygues, Móv'i on, że nie najeży oodó 
nać nóg francuskim żołnjerzom. Wyra 
zenie to spodobało się Poncaremu, 
który użyj go w następnym liście oo 
Clemenceau. Odpowiedź brzmiała jak 
wybuch bomby: „Panie Prezydencie,
nie pozwolę na to. aby Pan, po moich 
3-letnich tai skutecznych rządach. 'Po­
zwalał sobie dawać mi radę, abym 
„me podcinał nóg naszym żołnierzom* 
Jeżel. Pa« nie cGnie swojego napisa­
nego dla h^torji. w której się Pan chce 
przejrzeć, listu, będę miał zaszczyt 
wręczyć Mu swoją dyrnis:ę“

Poincare odpowiedział; „Dymisja Pa 
na byłaby nieszczęściem dla kraju nie 
mogę jej przyjąć**. Od tej chwili sura! 
się nie drećmić porywczego starca, Po­
stanowił na przyszłość nie komuniko­
wać się z nim pisemnie, lecz rozmawiać 
osobiście unikając przyrtem zbyt moc­
nych wyiażeń.

W  parę dni potem odbyło s*ę w pa­
łacu E lize jsk i posiedzenie gabinetu 
wojennego, na które przyry ł Clemen­
ceau: uprzejmy i uśmiechnięty, jakgdy- 
by mc nie za'aZło„. Incrden był zapom 
niany. R.

W] b lu z k i popularne do bwowa.
Z otoaz i uroerystos d XV-te5 rocznicy 

Ooryskania Niepodległość 1 obrony -w o . 
wa, organizuje Dyrekcja Koiei Państwo­
wych w  e Lwowie wspólnie z Polskim 
Tourjójg Klubem w  dnjicfc o*' U  -w 1 li- 
siooa*Ł_ b. r. sze-eg wycieczek aopu'av;iych 
do Lwowa. Ceny biletów w  obie strony: 
z Jarosław^ 7‘20 zł.; z  Pi -./myślą 5‘40 zł.; 
z Leżajska 9‘—  zł.; z  Drohobycza 6‘—  zj.; 
z Borysłwwfc 6'40 zł.; tr Stry.ia * 3 0  z|.; 
zt anwora 4 50 to ; z Ta w v d a  7‘6u zł.; 
zt. ZKocj, w ? 4*60 z ł.. Btotów  i aMornfccri 
udzielała z>. aadovc, wyjmeraoBwch ab- 
CK i oraz P. B. P. flittR

Dziękuje iJaaj Hanka, ale słuchawk.

Kontakt sfer gospodarczych
z  poselstwami i konsulatami polskimi.

Kalendarzyk podatków bezpośredhitn na listopad



Nr. z Jn.ićr'9 listopada 1933'

Frsce mrykopaliskc.ua w  Pompei
i Herkulanum.

Był ekior wykopalisk w* Pompo i 
Herkulanum, -M«®y archęoiog - f r o k  
Amedeitsz Majori .J>rą£(iji inte­
resujących i-informatyj' w zaKrcsit WO- 
gramu robót wy®8tótolW 'ycH na tere 
nie miast rjynULich togr obauych 
ptze? wybuchy We sawiiuza. P^oi, JVLa 
juri z-wrócił szczegółu uwago ną fałd,, 
że w akresk dwustu »at od chwili ras*, 
paczula wykonał1 ik. ifc iw w o s^wy, 
/-łomy lawy, i poiP->ły gram?<łzonQ na­
okół niUisU. grzebiąc w ten snosoh
nietylko mury onrowe, lecz i budowli , 
podmiejskie. a nawet Prastarą nenropo 
jla przódaunnioka^ okresu- od' VII d »  , 
V wieku W iod Chr>,' Hompe ę ;
zaimieszkiwaJ; Oskowie, Od »ewae*ft* 
czaśu rozpoczęto wywoż©nje niaterjału 
pGwykopaHiAowego a » tereny hśdmor 
skie oraz pnystaPiono (do odkopania 
pa&u murów, okalającego Pompeję na 
przestrzeni 4  km. Rozpoczęte ,p:race po- 1 
między brantwmi nerk ułańską i Wez-u* 1 
wiusM iłw woi^y wl odkryOe wwatjw i 
rych murów aanuiickich aa odcinku ( 
gdzie skoncentrowała się ongi obrona 
Pompei przed Rzymianami. Rezulta­
tem tych robót będzie umożliwienie, 
turystom i uczonym zdania soWe spra 
wy % architektury forteczne,: Saamuto.w 
Greków i Rzymian, gdyż te trzy typy 
wjąiią $ie w Harmonijną całość w mu- , 
rach Dtp r o mych Pompei.

RóW4«oez'«ihe proj. Majuri rozpocW
porzątjikowwiii i t B > la ,u dot^d chao?-.
tycznie-gromadzonego w  magazynad 
i uważanego aa drugorzędny, a miano­
wicie do usyi temat yzowan ia sprzętu 
d-jmowego z drohau i terakoty, cdna- 
leańou*y® w  <Uy,TT“©b pompejańsluch o- 
raz fragnwjcitófw ąrch'ttkconicMiych. 
znałeziotnycli w wielkiej liczbie i dotąd 
jedynie oz,*iyowo tozp ®n,a,ny eh ■ i zbu- 
diny-ch. W  tuk zwanych „I1ofr«a“ , 
pnzy Foturi Powstaną oszklone szopy, 
w ktprych bedfi wystawione naczynia 
kuchenne i domowe potnpejańsilrie oraz 
terakoty budowlane, wśród których 
znajduu. sle oeflne okaży z okresu naj­
mniej sn»n*gft> hetero Pomprł. a Mia­
nowicie z  czasów greckich w  VI—V
stuleciu przed d-lir,. wrlezipnę w  pc»d- .
zjemłjrcfe, SMWktynj. ;AiwIHua.

Wśród ostatnich wykopalisk w Her­
kulanum. Wda* uwolniły całkowici^ od 
n a w a r r tw i^ lą w y  tak rwańa JiąM 
insulae połi/IPfow* miasta, zasługuje, 
na szczególna uwagę doskonale zacho­
wany sklt î materiałów spożywczych, 
z lada sklbpowa I półkami prłncmf na 
azyń, zawierających bób piażony. 
groch, ojrw«i etc., z amforami zawiera 
jącttni ongi wino 1 oliwę, z latarnia 
zawierzona nad ladą i drewnianerni
przegrodami, ze stolami i ławami. 
Nad sklepem odnaleziono dosKottąk.* 
zachowane mieszkanie w.którejn znaj 
dują się wszystkie meble. Dyrekcji wy 
kopahśk udało się utrwali te części 
drzewne całkowicie zwęglone j czę- 
śc’ow '0 skamieniałe, któreby mogły 
ulec zniszczeniu w kontakcie z powie­
trzem pozostawiając .wszystko na 
miejscu W  pokryciach szklanych lub 
celidoidowyoh. Jest to perwszy okaz,

dotąd znany, sklepu i mieszkania całko-, 
wicie umeblowanego. Dyrekcja przy­
stąpi w najbliższym czasie 00 - robót w  
dwóuh kierunkach: pierwszy dotrze do- 
Forum i dzielnicy wielkich .budowli ,a» 
bliczdych, . piewątpUwic zawierającej 
wielka ilość rzeźb 1 bronzów. drugi zaś 
rbejmie dzielnicę wini podmiejskich 

■ starożytnego .Herkulanum. Przewiduje . 
się, że roboty będą posuń etę szybciej 
w drugim kierungu, gdyż na powierz­
chni ‘śtnie.j» jedynie gaje oliw-u* i mi­
gdałowe. iwtPihiast wykopaliska w 
pieiwszym kierunku uzależniont są >ć 
damobeji części, miasteczka Rosinr. 
waf»o$ząęugc sijt n« teren1? dawnego 
Forum heirkułańskiego.

Probiem niemiecki na ziemiach
zachodnich.

Pod-.powyższym tytułem ukazaia 
się-zbiorowa praca; uakładom Związki 
Dor omy. Kresów Zachodnich (Poznań 
1923, str. 300).

Dzfefo to. ópartfc na źródłach i . m -  
t.erjałach hhstory-czne 4łohtycz»5*ctt, w y 
mownię obiaiziujo dzfałałnoió niemiec­
ką na ziemiach, zaęhoęinfoh dolski. Zna; 

•dujemy .tu następujące artykuły: 
tJ. Srocki. „Polska 1 Niemcy pa woj­

nie światowej1'; 'yi. K.- „Rowój sto* 
-s-unków naro.dG\vc>óeiowydh Ba sje- 
■luiacjj* zachodnich \ ohm «e powojen­
nym"; M. Nacłobnik; „Niemcy w  weję* 
v'ódzavaclit ZHchjMnich w świetle sp>- 
su ludności z .r 1931“ : K,. Gostyński; 
„Zarys, historjj polsku.nięmierkiei w

SYPIALNIE %  JA 9RLNIE POKOJE MESRlE
otaz W S Z E L K IE  W L U L k  n*. zamówienie wedb u «> o o w s ay ck wacruw 
wy{ąc*n>e 1 w-ajn^j wy*wórni wykonuje i poleca tanio ’

E D W A R D  R L E B A N
L W Ó W .  S O M S S A 1 E G O  a .  T E L ;  T O - ł s i  I8fel

kulturalny człowiek . dzisiaj już wie, 
że n a j le p s i*  artyKUfy kosrretyczne, 
perfumeryjne i gumowe higjeiuczne 
dostaje ®e najtaniej T Y L R O  

w perfumeriach

S .  F  E  D  £  R A
Lwów, Syk:tuskd7.   Koptmiłu ’La.

Nowe zastosowdnie insuliny.
Na msiedzeniu wiedetkklego Towar' 

rzystwa Dekarskiego przedstaw a dt. 
Sackel nowy sposób leczenia obłędu 
młodocianego .Schizofrenia) pi zy po­
mocy wielkich dawek tasultny- Metoda- 
tą udało sie uioczyó 20 do 30 L«roc. na- 
cjentów. Flalsze obserwacje wykażą 
czy uleczenie to jesi trww*e.

60 lecie parani polskiej w Buffalo.
W  roku bieżącym obchody; oO-locic 

jstnienda Pauaija św ołajpsłąwa w Eiuf 
falo, będąca bardzo poważna placów • 
t a  joołecsSiM wyctiodżhvą połskregto w  
Stąyach ójfednoczodjch. Jest to .:ety! 
ico icdna z ; na-jstarszycli, ale - j-edna j.
łiaiwięk'azych paraf: potekicl' w  Ame 
ryce. -

W  ciągu 60 l a t ' e g o  istnienia' pa-' 
1 afji św. Stanisława w Hdffalo posz­

czycić się modc znacznym dorobkiem, 
hiDtyŚleo w dziedzinie ref^jiiea, lecz i 
w życiu spoiłecizno-natodowejn nasz-.- 
go wychodŻTWa;; . prry parafii Ssiecie 
durża Sirióoła-polska 1 grirpuią się liczne 
siowargy.sz^nia wychodźcze 

Z okazji, 60 ieda Istneeiua paraiji, wy 
dany zoswl wspaiiiały mKniętnik. abra 
żującą;' jel historie -i prace. ■

■ — — o—— ■ ■

Środa, S ; ii sfcpada. - *
Łwón.  (381); G, 7—-7.55; Trajisńiiisija 

z Warszawy. Audycja Porania. 7‘55—9‘40: 
Przpw a. S»*4v. Tr'fasmisfa ąabożeństw»i,• 
>ł cerkwi WolgiskWj we Lwowie, l i ‘30: 
Do^zieńńy przegląd prasy polskiej. U ‘40,
0  di y tanie programu na, dzier birżgęy. ! 

1‘45: KMmiaikąitr. rop« rtutur tealjtów i pływ- jj
H ‘57; Sygnał c^aąu z Obserwat. Awarom , 
w Warszawie, nejnal % Wdeiy lVJ*rjackriy • 
w Krakowir. 13*05; Trans, z W xrszaw«. 
•>Co gfaK  T tJficza w Rumurt}!** rplytyr 
12‘30: Dziennik południowy 12*35: Wiadą. 
wcśc; meteor. 1 raSi Chóri kozaków (pły­
ty). 13—15 30; Przerw 1 . 15-30: W taiomoŚcl 
gospu-daie^e. 15*40: Tuns 1  Warszawy. 
Arje i 'pieśni w wyk. Bert/ P-ywman Kt. 
szycerewej tsopran), p riy  terteplamr nroł.
1 udwis, Ursteiu 16M0: t\ans. z Wilna. 
Słuchowisko dla daiec : . Ia,'„ to zt .netn 
było" p<ę opowiadania Mąrg Konopirckiey 
16*25: Skrzynka pocztowa dla dzieci w otn 
cioci A0y. ie ‘40: „Listy i progi *my“ w'ópr.- 
dyr. Jj S. Rełry. 16 55: Muzyka salonowa 
z płyt, Lwc-wska QiełJu Zbożowa. 17*05:

rans. % W *  szawy. Reęita1 skrzypcowy 
Ruty Kru igolJówn:. p.-7y f&rteuiame Prol. 
Ludwik Urstein. <7*50,: A ttcja* „Rądro Dzie. 
ciom*‘. 18: Trau^ z Warszaw: Odczyt;.
18'20. Trazt z Warszawy. Muzyka lekka 
w wyk, orkiestry ■ iaz/owej * ;tral ru „Cyca-. 
ne-ja** po<j d jr, ZdzisLwa -. 'dórzyńskirgo. 
i Ko.nuJd Glerasiftsici (weśolc 'monohgi).. 

,19: Odczyta ile prog.a.riu , 1 azien nautep-. 
ny. 19‘05. Rozm-jtości. •'t9‘ ?5; Trama z War 
si-awy, Ku adi .n: literactó Cugc.ijusz M i-1' 
ła :zew „k i: ,J3aśka iktirmańska": w ii*
danie 19‘40: Tra»Svł Warsza wy W iido- 
m >ści aportowe. J9‘4V; Dziennik ' wieczor­
ny. 19*55— 20: Frzorwa. 2■): Trans, z W ar- 
szav y. Pr*emówieri z Pitazji It- le c ia 'ód -, 
zysk-nti iCepodiegloscł Pólsk ; Min. mi 
Eug Kwiatkowskiego: „Pbwrót Polski nad 
Batryk '. 20*15* Trans z Wz^-szawy z Kc 
5< rwa+of junł, Koncert Stowarzj s reną JŻL. 
łocntków Dawnęf M »: ykl u wyk. orkie­
stry kameralnej pod dyr. KoZirniPrza W ii. 
komirskiPigo. Aniela SzlGMiAska isopfar). 
Zbigniew Drzewiec},. ; (fortepian) | Ignacy 
Rcs. nb»u.n trkomp). W  przerwie trans 
g W arszaw y Wiadomości nieteorolo liczne 
22‘10; Trans, z Krakowa. Odczyt w  języku 
esp< <vnto o. t.: „Piętnastolecie Odrodzenia 
Polek*** —  w ygf p. Bolesław Pochmarski

KOPERNIKA lia
FH-JA PERhLMLRJI S. F Ł D E R  A 

Syk«tuska 7

32*30: Transr Z ' Warszawy. Muzyka łanecz. 
.nsL . i  -dae, i»"&i ,Al*za“ . 23: Kom in* ity. 
23*05-2o*30: Najpięhniejsż" utwory z płyt.

Czy ,“rtet 9 Irótopads.

Lwów. t3s\). Oodz 7—7'55: Transmteja 
z Warszawy. Audycja poraiWia. 7*55—11*30 
Pr^erw l *1*30: codzienny przegląd prass 
ro' akie* 11*40: Ódc«y tanie di igraniu tu 
dżitd bież. 11*45: 'Tt-aus ł  W at»zawy. Ko. 
•munikaf Miiinsterstwa Opieki Społecznel 
dk ^aóslWr' Uraedów Povi|dnMtwa Pr w .  
11*50: Komunikaty i. repertuar teatrów. 
17*571 Sygnut czasu z  Obserwatoriimi Astro 
nomicąwpa w W?iS“awiev lusjr ał * Wieży 
Marjackiri a  Krakowie, i 2*05‘ Trs w. z- 
Warszawy. Orkiestry wiejskię ybłyty). 
12*30: Dzienna, południowy. 2*35: Trdns. 
z Warszawy IV roncert szkolny z FHhar 
rfportii W.arsz zorganizowany przez pcbtkie 
Radjo y «j.puł z Wydziałem Ośwraty i Krl- 
tiiry MągiśtnLtu m St. Warstawy. w wyk 
orkiestry ttlłutrrnonłcznei pod dyr. Jozefa 
Ozimiń= iego. Eugeniusz Maj (śpicwl i M a. 
rja Wiłkomirska (akomp.). Słowo wstęp­
ne wygłpsi P. Tacjftus* Mayzttoi. 14; Trams. 
z . W arszaw j; W^domo^ 1 mettoi , 14*03— 
15*30: P fze-w a 15*30: Wiadomości gospo- 
darćze. 15* 10r TranS. z VvarSBrawy Muzvka 
lekka v wyk. zosrWu. W ie *? ? ^  WfkoSŁa. 
16*40: Trans. * W ars»»wy. Odczyt; „Co 

‘ kobieta wnosi do pracy społecznej*1 — y , .  
głosi p. Magcji«iew, Sktrzyńska. 16*55: T r. 
z W s z y w t .  Rp.thid śpiewaczy Jarosława 
Owsbla t Tarnawy ibasł. przy forteWanie 
•prof, LudWtk U-rstei". 17 20 Trans, z W al- 

zawy. PteSta h?ctbovi ma i WtAfs v> wyl 
Eugenii Hoffmanpwd] (nisopi-), 17*50: T r 
z V.iarszawy jsoy iny, folnłCGe" (komani. 
kat Ministerstwa Rofcikąwal. 1?: ,Trans, z 
.Warszawy Odcrjt a  cyklu ..Zagadnienia 
•posipodarcze**)' „sprawa robotnica" w yrl. 
p. Jm rioppp. ik*20; Trans- 1  Warsnawy 
Srm*hov-iako-- „Sen wieczrru jesiennego**, 
-p/g G. d‘Anundof 19; OJczyłanie P' g-amu 
na dzle/i nast, 19*05. P łyty gramofonowe. 
10*15: Rozmaitości 19*25: Trans ł  Warszs.. 
■wy. Odcivt akiuaiui*. 19*40: Wiadonn^ei 
sportowe. 19*47-, Dziennik wieczorny )Q*55; 
Przerwą. 20: 1 rans, z M'arszawv. Prze. 
mówienie .z okazji 15-leela Gd»i/skama 
ŃLtpodleełośc: Polski, p. Prez. W. SŁawk?: 
„Ustrój Rzpłite)**. 30*15' Trans, z W ars*L_ 
wy. Muzyka iekłta w  wyk orkiestry P, R. 
pod d i t . StarrisJ rwa bswtrota 1 Erqa Oi 
stedł tiplaw) 2i*i5 : Trans z W yr sza wy. 
Szrzynki JPocztowa. tec*żlo»PŁ, koTsbon- 
di ncię bieżąc? utiówi I BOiad tecn^ic’ - 
ny.cb udzieli D v> c la w  Frenkle*., Tr.
z Warszawy. Dalszy cag ruŁrykl. 22*15: 
frrnś. z '■V?’-sza wy- Muzyka raneczna z 
kabaretu ,Fem*na“ . 23 Kmmuntkaty 23*05 
—33*30: Dalszy dag muzyki tanecaaal

waiewódżtwacł, zachodnich w  wei- 
itóe**; J Dębski: „Niemiecki kłub parła 
inentarny w Sejmie i w  Senacie Roe- 
c jSyyjosj»ol ile i Pałskiej"; Piotr GrzegSr 
czyfe: „Uwagi o waey niemieckiej w 
I: alsc«‘‘ ; W . Junosza; „Obecnie położę 
nie szikołnie+wa niemieckiego w Polsce 
i polskiego w Niemczech"; T. Giewar- 
towski: „Kościoły ewangelickie w Pol 
sce i uwagi o ich właściwościach us*ro 
jo-wych i nąrodoiwościowych**; J. F. 
„Nh^nieoka działalność kultaraDo. 
oświatowa na Pomorzu i w Wiełko- 
oołscę'*; W . Dworakowski: „Niemiec­
kie towarzystwa naukowe i biblioteki 
w Petee.e‘‘ ; R. KozUk: „Soóiazie«jz-ość 
iX>teką i niemiecka w v.Toiewódi24\vf.Cih 
zachodnich"; C. Sz.: „Rzut oka ra dzia 
łaliiofcó Związku Obrony Kresów Za- 
cbodn ch w  pierwszem dziesięcioleciu 
iiła cy ".

Interesującą tę, będąca bąrdżO ną 
czasie książkę uzupełniają aktualne 
„Daty i fhkty" oraz bogaita „Kroióka'* 
z działalności Związku Obrony Kresów 
Zachodnich.

Pierwsze szkoła policiiaa 
dla młodzieży.

W  Norwftłi (U. S. A.) oty^na aosta 
pie-wsza na śv’secie sz-k^ia dla mło 

dzieży, p^ygotowujCjCą swe nh ucz- 
niów do sśużby w poficj. bopt locwie 
przeebadzą kursy wykształcenia fi*y" 
czneno, ćwiczeń wipjskowy^iŁ ięcktlltt- 
ku, strzelania etc. Po ukOMoaftuwii szko­
lę uczmowie — w  w;e«n 14— ib łat
K>»iu.y hi udu, iMiitindnuowome J prmtałro- 
Jrą Kurs teoretyczny i prajrbv’ c*rv:., słyź 
by porieymeti. Pelmią sdużoę ki'5 ferów* 
iN*ą sie reguilawąó iuicJi koi owy i pie­
szy  w miościę i t. d. N»j»demii©łdi wy- 
znaczanf są na stanowiska ałtpowio* 
cteialne, ą rnwet pełnią rolę pamot-- 
kóv DT.zy pafro'1ach nocn-,.ch obchodo­
wy cli. shtobl* w  Norwjoh utrzymywa­
na jest przez miasto.

Ze sportu.
6 GRt lłi-dA V.* BFRJiNIT.

W arszawa. W  pome<tetałe-k wieczorem 
v 'l»4 . e>» ar- j im  paawdaęn *« T ® k  ta
którem rozpatrzono propozycję męniieękię- 
go związku pi/karsk-tago w j n *  roie- 
grąnia pań5twov’e«q m.ęczu Polską—NJęnii 
c; , w  dtwn 1 grudnia b. r, w  Berkniy, 
Włęnazośó pasia.rowiła . p ro iw yc ii arzyjaó 
z zastrzeżeniem iż rewanż odbędzie się w 
Polsce, me późnie;, niż 15 października 
1934 r.

Praocbr tri uciw ale założy - otum se­
paratum wicep-ezes PZPN, dr. Jerzy Mi­
chałowicz.

OTWARCIE LODOWISK/

Dmą U i 12 b. m, z okagj. otwąrcla 
sztucznego toru lodowego w Każowrcacn 
rozegratte będą dwa nrn.ee ndeisyp instwr 
"  1 w hokeju ra. łodzie, mk izy  dri żyiwm 
cits^a i poJsteę. W  jkiad pre^iago L, T.- C- 
weidę tp. i. fiionwdka i Wajetieli Re­
prezentacja polska składać się będzh z 
g aczy iiąskieh t krakowskich. Oprócz te- 
kó ntlstrżynj świata Sonja h 'mciii pootoy- 
war sit btjjzje jazdą ar tuczną

O OST A TNIL MTEJSCL,
terminarz dalszych rozgrywek elktrna- 

cyjnych o wejście Jo ligi miedzy Garbar­
nię, Czarnymi i W K f Sn g ły  przedstawia 
się nast ipujaoo.:

12 lisstopacla w Włtoii : Śmigły—Garoar. 
róa.

19 listopada we Lwow ie: Czam;— Gai 
bairnia

26 listopada we Lw ow ie: C w n i—Śmigły.
3 grudnia w Wilnie: Śmigły- -Czarni.
10 grudnia «- Krakowie: Garbarnia— 

Śmigły

NIEDZIELNE ZAWODY PIŁKARSKIE.
W  najbliższą niedtWę odbędzie się oata- 

6He w  ozon ie spotkani*, o mistrzostwo K 
gi m iędn Cr?^-ovię a Ruchem w Krako­
wie Sk >Vk  » ć będzie p Kurzweil.

W  ramach rocgrywe1.. o wejścte do ligi 
okręgowej odoęŁ* się nast. jportł.enła: we 
Lwowie Po«oń 1. B — Osi isko. w  Sća** 
śławo^-ię; Rewolt —  Drug Sokół 

—— o-—



( J N r.''5 dnia 9 listAf-ada 1933

Zgon Dr. Emila Rcux
W  Paryżu  zmarł dyrektor Instytutu 

Pasteura dr. Em ;] Roux. Dr. Poux, 
uczony św iatow ej stawy, urodzi; się w  
r. 1853. W  roku 1881 ukończył studoa 
medyczne i uzyska! doktorat za prace 
o wściekliźnie. W  instytucie Pasteura 
pośw ięcił sie pracy nad miiki ab o lo^ą . 
Od roku 1904 dr. Roux był dyrektorem  
instytutu' Pasteura z którym  przez 
ueereg ia>t pracował wspólnie nad cho 
robami zakaźne,ni. W  roku 1894 p rzy  
współp" 3'Cy Behringa wynalazł rzese- 
ptónkę przec iw dyfterytow a .

W  dalszym  ciągu sw ego  praocw ite­
go życia  ondat ludzkość: .niesłychanie 
usługi p rzez  prace nad teżcem  gru­
źlica i Kitą. N a leży  zaznaczyć, ze dr. 
Poux b y ł wynalaizca specjalnej merody 
zastrzykiwauia serum p rzec iw tężcow e 
go, k órego  działanie byro ni e t y k o  pro 
filaktyczne, a!e i ieczr. cze .

Dr. R era  byi członkiem rze c zyw '-  
styrn i honorowym  wielu uistytucyn na 
tikowych. W  roku 1903 uzyskał nagro­
dę Insuitut de F rance. którą ■‘a instytu­
cja w yznacza  co 3 lata za najlepsze 
prace w dziedzinie odkryć w  m edy­
cynie.

Zjazd b. żołnierzy Baonu szturmowego
we Włodzimierzu Wołyńskim.

PAM1FTAJMY O CŁLa CH I ZADA­
NIACH TOW. S7KOŁY LUDOWEJ.

Uiq. dla rad ostuchaczy.
Polskie Rądjo w porozumieniu z Minister, 

stwtun Potzt i Telegrafów ustaliło dla no­
wych abuoentów Polskiego Radja specjał- 
ae ulgi. które polegają na tem. 4e :owv 
abonent zgłaszający się w Urzędzie Poczto­
wym ma jnożiiość nabycia .,ńeiefonu“ na 
specjalnie niskie raty.

Nowy abonent wpłaca tytułem opłaty 
abonamentowej łącznie z ratą za ,.Dete- 
łon“  w pierwszym miesiący zł. 7*50. a w 
nastepnj ch 11-tu miesiącach po zł. 4‘50.

W ten sposób po upływie roku l.owy 
abonent ma już spłacone ratami po zł. I SO 
miesięcznie odbiornk radiowy i później 
opłaca iu ż tytko normalny abonament ra­
diowy w .cwocie zł. 3 miesięcznie. Kos.t 
n3oyc;a „Detefonu“ został zniżony ze zł. 
39 na zł. 21 —  a ponadto sumę i*  spłaca 
sie nie gotówką, lecz w 12-tu ratach mie. 
siecznych.

Wyjątkowo uogodne zasady nabywania 
„Detefonów“ , które jak wiadomo, oprócz 
aparatu, posiadają słuchawki, an.ew i _aly 
potrzebny do Instalacji materiał, podykto­
wane zostały Sterom miarodajnym serdeez. 
ną troską c kulturalne dobro najszerszych 
wars iw. dla których radjo w dzisiejszych 
warunkach staje się często jedynym do­
stępnym czynnikom kulturalnym.

W dniach lb i i9 listopada ro odbę­
dzie się we Włodzimierzu Wół. Zjazd 
b. żołnierzy baonu szturmowego. Zjazd 
został zorganizowany pa zez Komitet 
Obywatelski wyłoniony pr^ez Społe­
czeństwo miejscowe i zarząd Koła 
„Szturmowców" przy -.Zrzeszeniu b. 
członków POWKN 3" z racji 15-letniej 
rocznicy oswobodzenia miasta przez 
peowiaków z Ukrainy i srormowania 
baonu szturmowego.

Program Zjazdu: 18. 1 1 , godz. 8 : Na 
bożeństwo żałobne. Poświęcenie krzy­
ża w  Ghobultowie. Odczyt. 19. 11. Na­
bożeństwo. Złożenie wieńców na gi o- 
bach kolegów i płycie Nieznanego Żoł­
nierza. Odsłonięcie tablicy pamiątko­
wej we Włodzimierzu Woł. Akademja 
Obiad.

Zarząd Kola Szturmowców w imie­
niu własnem i Komitetu Obywatelskie 
go wzywa wszystkich byłych żołnie­
rzy Baonu Szturmowego, Dy swęm 
przybyciem na Zjazd dali wyraz parnię 
ci o poległych Towarzyszach i zadoku 
tnontowml' trwałość więzów koleżeń­
skich oraz łączność ze społeczeństwem 
nawiązaną podczas walk o Włodzi­
mierz przed 15-tu laty.

Zawiadomienie o przybyciu na Zjazd 
prosimy kierować pod adresem: Stani­
sław Bem-Szklarski, Warszawa, Kru­
cha 29 m. 6.

Jednocześnie prosimy podawać zna­
ne adresy Kolegów. W  szczególności 
mamy mało nazwisk b. żołnierzy 2 
komp. i nie wiemy adresów niżej wy­
szczególnionych Kolegów:

1. Belszan Tadeusz, 2. Czołhańsk’ 
Aleksander, 3. Dudek Jan, 4. Dwnrzań 
ski Juliusz, 5. Firer Bronisław, 6, Fal­
kowski Jerzy, 7. Grocholski Zdzisław,
8. Górrkowskd Marian, y. Hackiei. 10. 
Jankowski (brat D-cy), 11. Kołodziej 
Jan, 12. Kielak J«n, 13. Kobylański A- 
leKsander, 14. Kos,tauteki' Napoleon, 15. 
Luptak, 16. Miklaszewski Stanisław, 
i 7. Majdanowicz Konstanty, 18. Niem­
czuk, 19. Strycharzewski nózefat, 20. 
Staszewski Frumenjusz, 81) Słomiński 
L.eon. 22) Sudak Michał, 23; Sadowski 
Karol 24. Sławiński-Cis. 25. Zarzycki 
Stefan. 26. Żelechowski Mikołaj 27. 
Tomaszewski, 28. Latawiec, 29. Ła- 
stówka, 30. Bordzikowski, 3i. Bart­
kowski. G. II.

Notowania giełdowe.
Bank Polski płacił za dolara 5.72. 

Dolar w obrotach prywatnych 5.82, do 
lar zloty 9.01, rubel złoty 4 70

LWOWSKA CilELDA ZBOZOWA
Lwów, ani? 7 listopada.

Na giełdzie obroty w  pszenicy, życie, 
jęczmieniu, owsie i ziemniakach Ceny u- 
trzymują się na dotychczasowym pozio­
mie.

Tendencja utrzymana, usposobienie spo 
ko,ne.

limę kursy niezmienione.

LWOWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA.
Lwów, dnia 7 listcpaaa

Sytuacja tez  zmiany
Dolar poza giełdą zl. 5.81.

GIEŁDA WARSZAWSKA,
Wniszawa, dnia 7 listopada. (Sz) 

Dewizy (tranzakcje):

Berlin 21? AC, Belgja 124.25, Londyn : 
23.33, Paryż 34.86, Praga 2634, Szwaj 
carja 17237 Gdańsk 173,30, Włochy 
4635. '

Papiery procentowe:

3 proc. pożyczka budowlana 38.10. 
7 proc. pożyczka stabilizacyjna 52.63. 
4 proc. państw, pożyczka aol. 46.50. 
Bank Polski 79.50.

Czy Kanada o lw o z y  swe granice 
dla emigracji!

Kanada zaczyna myśleć o utworzeniu 
ąrinic dla emia facji. Sprawy te zam c » t -  
kowal prezes kolei ..Canad an Pacific*' fi. 
W  Ełeatty. który poruszył szeroką opinję 
kraju swemi odczytami na fen temat. Bi at- 
ty proponuje rządowi Kanady sprowadze­
nie emigiaintów z pośród licznych rzesz 
bexiobotnycłi angielskich.

30 LEKCYJ
10 ztoiych. kurs pisania na maszynach sy 
Sternem  amerykańskim. Romańska, Zybli. 
kiewicza 5. * 09 '!

NAUKA PISANIA NA MASZYNACH
według najnowsze) metody, przepisywanie, 
powielanie, wykonuje najtaniej J. Ł c m a g s ,  
Lwów, W aiowa U ,  teł. 22-70. 1791

POSAD POSZUKUJ#, 1
RODOWITA FRANCUSKA

udziel? lekcji. Zgłoszenia pod „Francuska”-

R O 2 N E )
*RZEPISYWAME

powielanie pism przyjmuje Romańska, Zy- 
uliKicw i-za 5. 2091

PRZEROBIENIE SIATEK
drucianych, łó ż e k  żelaznych, rr Leraców, 
otoman w jednym dniu oraz przelakiero- 
wanie na gorąco. Fabrvka Z A K S ,  Lindego b 
tel. 79 99._________  210:

TAPCZASY NAJNOWSZE 75 zł.
O tom an y  3 0 '- .  K a n a p k i roa.kładane-3j- -. 
Wkłaay druciane 18'-. Materacy 0 po­
duszki 181- .  Włosienne 4 0 — . Jtó łka  
kućhenne 8 ’—, polowe 15’—, siatkowe 2ó~ 
mosiężne 50 —. -
F a b ry k a  Z A K S  Lindego 6.

Telefon 79-99. 2102

Naprawa- słuchawek*
dodanie sznura i magnesowanie tylko 7b gr.

„RadiodźwtolT Lwów, Krasid-Jeh 17
■ 220'

LFONHARD FRANK-

U R Z Ę D N I I i
Nowela,

Przekład z niemieckiego Euganjl Iglickid],

(Ciąg dalszy).
•

PrzeLoiua *_e, że upragnione zło*tt o- 
kuiary byłby mógł kupiić sobie dopie­
ro w razie zatwierdzenia oczekiwane­
go awansu na podkierownika oddziału j 
—  o ileby nie był stale zmuszony wy- 1 
dawać w  drugiej połowie miesiąca kwo 
ty [rzeznaczonej ną kupno okularów 
na jedzenie (a mimo to przy końcu mie 
siąca znaekać sie obiadów) —  przyśpie 
szyło dzisiaj w niim decyzję o koniecz­
ność. wyrzeczenia słę długo pieszczo­
nego marzenia oo do nabycia okula­
rów.

Przez lata całe karmił się wiarą, ze 
pod wpływem oprawionych w  złoto 
okularów znikną wyrzuty na jc,go twa­
rzy. To było jedyną fantazją w  ctóem 
życiu pana Hófera. W obliczu' ogólnej 
bezradności, niepokoju i niepewnej sy- 
tuacj: w kraiu. uważał on za swój obo­
wiązek powziąć z  całą stanowczością 
postanowienie, by bez względu na wa­
runki rak najszybciej przywrócić u sie 
bie -sanicgo lad i POirządek.

Zobowiązał się więc przedwczoraj 
leszcze powzięty zamiar uważać za 
wiążący: obramowania kapelusza nie 
odrawiać, iecz przy ukłonie chwytać 
za kapelusz z boku. ażeby wstążka 
utrzymał? się w  dotychczasowym sta*

1 "  r 1 ' 1 ' 1 1

nie. Teraz należało jeszcze tylko w y­
naleźć błąd. tkwiący w codziennych 
najkonieczniejszych wydatkach. To od­
łożył do jutra. Zkoiei zabrał się do 
hertaty.

Dwie czynności wykonywać równo- 
uzcśotó, lub w  trakc’e ii dpej myśleć o 
drugiej, było w pojęciu pan*. Hbfere  
niemożliwością

Z sąsiedniego pokoju dochodził go 
nrzytlurncny turkot masayny do szy­
cia, Ną u8c i .  w nieznacznej odległości 
"oabrzmiał długotrwający, wtólo- 
icrunny krzyk, który nagle umilkł. I 
równie niespodzianie powtórzył sie z 
podwójną mocą. Rozgoryczenie i sta- 
irowc^ość równocześnie pokryły twarz 
pana Hófera maską surową i zdrętwia­
łą. Tak samo nieczuły będzie on ,i dzi­
siaj kroczył wśród bezrobotnych tłu­
mów, stojących z**owu, jak od wielu 
już dni, na rogu ulicy Przed wielka fa­
bryką,

Patrząc ha budzik, podniósł znacząco 
w okazu jący palec. Jemu nie powinno 
się „coś takiego** zdarzyć. Jemu nie. 
W  czasie swe* dwudziestoletniej służ­
by nie był ani razu niepunktua-lny. Czul 
podświadomie: „Nie, przeżyłbym tego**. 
I dodał głośno: „Chcę wszystkim u- 
rzędnikotrr kraju, i nja,tylko im jednym, 
być wzorem i przykładem**.

Parą chw'l 'tóźniei weszła tęga. bez- 
krwista, anemiczną panna Hohncr z 
wiadrem 1 ścierką do pokońr, Zmyła 
umywalnię, zasłała łóżko, p ryczem 
budzik spadł z nocne szafki na nodło- 
gę. Ułożyła w  błonie kołdrę dc wie­

trzenia, a DOtem przekonawózy się, że 
zegar nadal chodzi, omiściła pokój.

Do biuia adresowego, w  kfóre.n pan 
Hofer praoowaii. przydzw-kmo nowego 
urzędnika, młodego człowieka, który 
gdziieś ną wojnie zostawił lewą rękę. 
Gdy nowicjusz zgłosił sie tego, ranka 
po raź pierwszy do służby. pół godzi­
ny aawcztśnie ,było jeszcze tak ciem­
no w  biurze, (okna pokoju biurowego 
wychodziły na stale pozbawione t>loń- 
ca podwórko), że nie mógł nic ~>zpo®- 
znać. Dostrzegł jedynie coś jakby dłu­
gie. C2arme ludzkie ramię, które jak v,i 
dziadło, podnosiło sie i opadało na tle 
szyby. Zastanawiał sią nad tern. w iakl 
sposób mogła utrzymać się stęchla 
woń papieru i kurzu mimo, że świeżo 
oczyszczona Podłoga świeciła jeszcze 
wilgocią. Obserwował jak nj tle ciem­
ności występowała powoli długa pólka 
z ik.jiemi sohowkamj. W  tych, litera­
mi alfabetu oznaczonych iaartoiekągh.. 
leżały adres* i pe-sonalja wszystkich 
mieszkańców miasta. Każdemu nrzedi- 
nikowi podlegało kilka liter alfabetu. 
Nowicjusz myślał o jtójpii czy to oez- 
ustannie por-u^zające się lądzkle ramię 
i% starowi przypadkiem jedneco z  
rekwizytów biura i nagle odkrył, że 
nakżało ono pop*ostu do posłagaczkl 
Równocześnie wystąpiło wyraźniej, 
bez szmeru, sześć biurek w  długim po­
koju, bardzie! widocznych Pod Wito­
wem rozbudzonego ń g  dnia.

Urzędnicy był? jeszcze nieobecni. 
V ’ska^iwk: tarczy zegar*, ktćta teraa 
Iśuiac jasno, odenaił# się od §cłą(ły,. 
stwierdzały dwie minuty Przed ósmą,

Długi, chudy mężczyźni wszedł 
wolno, zawiesił płaszcz tu wieszadle i 
wyszeptał swe nazwisko: „Adsąm An- 
ker... Pan kierownik biura wyznaczy 
papii niiejsce**. W  bladej, bez zarostu 
iwatzy: tkwiły prawie organicznie zło­
te okylaiy, przygwożdżone, przyro­
śnięte.

Niebawem zjawił sie P311 Hófer. W 
skuipieniu i koncenTracj' doproWad-.ił 
da ładu przyoory <Jo pisa“ic nasunął 
ochronne mankiety i daremnie szukał 
jeszcze przez chwilę nieporządku na 
swem biurku.

Okrągły, o pałąkowatych rogach lu- 
dzk1 tułów wtoczył stó do '«okoju w  
tempie filmowych treków, błyskawł- 
cjpre schował pte zez i znikł: shJ&aey 
Abme.

iyjokój, z jakim pan Hófer bęsmii Pal 
camf po stole, pochylająic górna część 
ciała i me zaczynając pracy, świadcz? 
c tak 'wielkiej równowadze wewnętrz- 
ttufc ' f e  nowicjuŁz chwilowo . niczego 
więcjsj nie .pragnął, lak dojść do POdcii 
nej doskonałości. D ostał newieu akt 
do przepisywania j wyimalowa: wła- 
śnhp starannifc tytuł czerwonym a- 
tramentem,

W  CzasR piwrwy podwieczorkowe; 
Tawędzili urzędnicy miedży s’>bą 0 co 
rązio częściej powtaraaiącycłi sie Wy-
pądUch przerywania ciąży. _ UrzędiJk 
htóry w y  -owiadał oogląd. że wyższe 
Wiądz>e dopuszczają " TZi wymia­
rze p&nsi-i oewnych w j kron zeń. twier 
pzR ooecnire. żr dzieci dla któTych nie-
ma 'p s/ y m ajm  ple powinny V”ła4ciwie
się rodzić

(C. d, a.)
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